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Polski. katolicki, bezpartyjny dziennik dla wszystkich stanów. 
l'yehodz! eonlennle z wrllłtłdem niedziel i świąt. 

~zteTJ neąłatne lł-,datkj t-ygodaiowe: 

n:yjaciel Ro~ Oplsko Domowe (dla roclxin), 
t>,7:ej?'ląd Tygodniowy (Ilustr.) i Arkusz nowieściowy. 
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Z życia Anieryki. 
cłozwiany miraż. - Nie chcą cllleha hez m.:1sła. 
Przeciw oszCŁ\'dluości. - Zwaklanie du:npingtJ. 

1Wspó~y wróg. 

Ne.w York. (Ko:-esp)ndenc:ja wL) 

, Ostatnie wybory w Stanach Zjednocnm eh wv­
padły · zupełnie nieoczekiwanie, zarówno d[a zw,·­
icięzców--dem01kratów, jak i dla zwvci<;żonych - :·e• ... =.1-
blrukanów, i dlatego wszelkk komcnllrze, j.1kicm je­
d111a i drnga strona sltrały się wytłumaczvć \V\ nik 
'W)'borów. ni!~zego właściwie nie wy,iaś:1i.:1ły. fcdn:1 
tyl'.ko jest. pewne, że w tej ch\X'if; ani de:nokraci 
ll11ii repubhrkanie ni,e cieszą się z.1tffaniem mas wybor­
~ych, gdyż jedni ; drudzy nie mogą dać sobit? 
~ady z rosną~ym coraz bardziej kryzysem g::>spo­
,uarczym .. 
,. Demo<kraci przy wyborach mit.:i w swych rt,>kach 
1dos'konały atut: bezr.)bocie. Umi•rj~tni,e wvkorzvsu!-i 
~eszłorO:'zny krach. giełdowy i zaostrzenie kryzrsu 
1ekono1:ncz~egn, przypominaj;ic, że kh przeciwnicy 
,~ub,!,,ikame, dwa lah temu zapcw·niali wszysiki-::'.h, 
iż doprO\~-adzą kraj d) powszechnego d<>brobytu, że 
nadchodZł początek zbtej erv itd , gdv tymcza.~\?m 
tloprowadzifa haj ck> ruiny. Oczr,~iśde. pr,eciętnv 
pbywatd amery1kal'lski dosbn.:1/e rozumie, że oboc­
łlego ,kryzysu nie zawinii!i ani demokraci, .mi republi­
kanie, ale, znajdując się w ciężkiem położeniu, j3.k 
'tonący chwyta się za slomikę, tak ,:hwycit się md!: 
ł> konieczn,~śd przeprowadzenia radyblnych zmi'ln 

!:w a~m,iinistrac.ii? co jest nie11nik:.ioną k:>nsek~'c!l('ją 
prawie_ wszystkich wyborów w Stana-eh Z,iednocz>­
~ych .. A w prasie ameryikańskiej toczy się ob-cenie 
~ 1~~m_,1ernie gwałtowna [X)l-emi1ka, w której nic szczę-

21 ~ię _również taik do niedawna populł.rnej •:>sobi-
5Łości,. Jak prezydent Ho:>ver. 

Młęozy Ittneini, czyni mu się zarzut, że cd-em 
tozstrzyJ;n1ę,c1a 1każdego zagadnienia o państwowcm 
rznarzeniu wyzna-cza specja.lną komisję. Dwa h•.~odnie 
P.:ze<l wybor~~ri pow::>łał do życia komisję d 1J \':'J.1-

ki ~- ~O~CJem. Rnpoczęło się, jak zwykle, od 
~\"X ~a . I foto,grafji zbiorowych i na tern nara­~f er~i~iec. . ~omisJa n ie mogła się uporać z po­
~;łt. e~ JeJ zadani•em, gdy tymczase:n potrzebn.1 
ka

2 
. ow_nie Pom1e>e. To też pomoc bezrobotnym •'.l-

zuJe Się kom.i:s,ia Ho:lVerowska, tecz dobr:'.)czvnnośĆ e~C2.a.~~-n~ bna w tej dziedzinie olbrzymie zasłngi 
~urjozó~. ,1e O ywa się bez typowych amcryikańskich 

Nv. Nowy1111 Vo!"lku . . k . 
mówiąc Pofa,J · np. pew1en p1{· arz, nawiac:-em 

~
r-d '.lał w .a>k,_~-2 poclndzł'nia, również chciał \'l:'ZląĆ oJ bochenkó·~ Pff~cy. dla . ~ezti?botnych. Wypie~ł 

~

b a się rozd c_i f ..1. l zw1 ?zł ,1e na punkt, gdzie 
yw 21.a ,, _"IT•Jkt międ1.v bezrobotnych. 

0 _wieC;Zora ; trud~:os~,ą rozdzielił 450 bochenków, eme~a~ .bez.obJt:~1 niechęt~i-e brali chleb, g.dyż ... 
re ~meli m~sł_a. Pewn_a kobi-.:t..a oświldczyła b zu­
łirne ~yrazn_ie. S~arzyla się. ż-; m.1 lnrdzo lkz­

pią rod71nę, więc unrze.1mv r>iek;,p. od • d · ł ~ 
~oże wziąć ty_fe chfcba, il~ zechc~. J~~~ ,~~,iad~ 
~yła dosło,·rnie: ,,Fb. ćo I:1~ chleb, jeżdi ni~- mam 
masła.". Tymczasem, 1sto_t~_,e, . nędza .iest wielka. co 
13owodu,1e mas,'.)W(' kmdz•~Z"c 1 ~:·dbi~że. przeważnie 
~a drobne sumy. Ki:act~::i. 1 grabią po kilka d:1farów. 
J)onieważ w myśl 1st01:encvch p:-,:ep1sów, kraózfeż 
do JO dolarów kar,rna Jest tyll{iJ tygoclniowem wię-­
tien;em. 

Jednocześnie s,kle_ry aż roją _si~ :>d puhliczno-­
ici i targują wcale_ 111ezfc, przewa~n_1:: jedn.ik udzie-­
łając ikre<lytu, gdy l w Stan:1-ch ZJ~dnoczonych u 
forma handlu jest powszechnre rn:yJęta. W :>kn,łch 
"'1'ystawowych c1.vtać rn~żn~ n_.1stępujące e-lnnomkz­
,ne maksymy: ,,Wydawa.J P!~n:ądze .. Dobrobyt ~tw..l­
tza się wydaw'aniem P1eniędzy. Nie chodzi O ti.) 

ba co, a!e zarJ.z dziś wydaj, choć O:)kolwiek". ' 
2'.da\X•ałoby się_, że w ty_c!1 w..1runkach,. ~ jakich 

~becni{! znajdują s;ę Stany ZJcd:,~czJnc, wt:nen sze­
tzyć się gwaltown:e komuniz~. 1y~nu~se:n tak ~ie 
)est. Ameiykanic instynktowntt: czuJą, z~ bolszew~cy 
to wrócr. które()"o nie W.):no wpuszczac w granice 
państwa'. PrLecY,~,ko sowiockiemu dumping:>wl wy­
s~ąrily najpowa.1:n-~jsz.e. org~niucje, _z.aró\yn·J r,r~u­
c ntów i kapita'.:stow . .1ak , ':obotn1cr.e 1_ srołdzi_et­
#:1.e. Domagają si~ one z_g;:xln1e :t:wa!c.ui1Ld dumptn• 

OJCZYZNĘ BUDUJE SIĘ 
.:>PEtNlANIEM OBOWłĄZKU! 

Leszno. niedzoUa dnia 25 stycznia 1931 ,. 

gu i p-rwisięwzi1;da energicznych·· środków w sto-
f ~uni-;:1 do bc1!.:;ze,xrików. K•Ynisja Fisha uko{1czyła już 

orac.: i \V rajb!:ższym czasie przc:dstJ.wi S\Vc six-a­
wozd:.i:iie kong-resJwi. W praca.eh komisji bierzye u­
dział E--i•;;.•a,·d \Xloh!, znany ze swej .1gitacji anty,komu­
nistycznej. Ma również przyjechać do Ameryild gło.śM 
nv Biesiadowski dla złożenia zezmń •) prnpag-andzi<-" 

Wyda.wca.; Drukarnia leszc-zy,Jm ~ ~ 
Afh-. r.dału;ji I ~ac;ji: 

Leszno (Woj. Pozn.) ni. Wolności 2L TeL 61 I 6ł. 
'Nantnki or..,n11meratv; o. o eń na ostabtieistronie. 

lok X!l. 

komunistvcznej w Europie i Ameryee. \V~stro, to 
paraliżuje z powodzeniem akcję scnabra Bora..1-,a • 
jego p-rzyjaciół politycznych, d,.-miagającvch s:ę um.1-
nia rzadu sowieckiego przez Stany Zjt:dn·xzon-=. Za­
mierzają on1 znowu w najbliższym crasi.e wys.tą.pić 
z o<lpowiedniem w11i:>skiem w senadei nie zraźając 
się dotychczasowem n;ern~-odzen~m. T. O. 

Liga rłlorska i Kolm(alna na Pograniczu. 
Delegat l Wa•s2awy. Les z n o, 24- l. Jutro 

1ni~zie!a. 25 b:n.) przyjeżdia do Les:rn.1 p. Lyp. 
kierc\vn:k eksp-~dycji pol_ski-ej dJ Ang-Jli, 1 członek 
Zarządu Głównego Ligi Mor:.,kkj i K.:ikn,ia!nej w 
ce'.u przygotov;·ania gruntu dla ctz,.11aln Jści jej na 
Pograniczu. n2s,c:m. Wstępem do pracv tej bQdzk 
jutrzejsze zebranie, jakie odbędii2 się \X' J-iotdu p,.)t­
sk;m. o godz. 4-tej P,J poł. 

Dia za:nierzeń tych winno ztnleźć s.ię w społc­
cze11stwie naszem r:a[ciyte zrozumienie i pup ·:,ie, 
powinien powstać .J<lctział L M. i K. i mteści:c na­
szem i wogóle wzbudzić się winterć'so,x'ani-e I przc­
ja,;ić dążność do pnnani.a i wyw.1kzenia Pols.oe 
słuszny2h praw i nieodzownych wpływów na m::>--

p.roble;n kobnjalny. Mamy praw·o o ubieg.i~ie s(ę 
f}rzynajmniej o j.edną z b. kohi1•j niemi~kich i ma-­
my ~-iększe, istotniejsze pod ty:rn wzgfęd~ p:Jtrz.c.h.yj 
od ty-eh, jakiemi się Niemcy wykazać mogą. 

Ostatni już dopr:ndy czas, aby tę sprawę na­
leżycie pcs:a-wić, aby poruszyć, m)bi!i.zować opinje 
polską. 

Wugó!e trzeba ująć w pew-i.-::n pfan, system em,~ 
grację naszą, która przez długi CZ.lS byfa rozprasz.a.. 
niem i marnowaniem się żywiołu p:>lsh."-i=go. O te:TI.: 
jak coraz więcej słychać, myśli rud tem pr:::~uje 
się w Wa!"sza·.:i;rie - co się myś!i, pl.muj~, czyni 
pov.,ie nam zapewne sZCZ'egółO\\:'J p. ddegat z ~r.a_r,.. 
szawv. 

rzu i za morzem. · 
Szczególnie ważny, a:ktualny, 

,\Varto iść, posłu~hać, zaintemnwJ.ć si~ blli:ej 
wprost JJ8.l:icy jest tą ważną i nader aktu.tlną sprawą 

-o-
ht:an-owanie wicf'mmistra poczt 1 telegrafów. 

.\V ars 2 a w a. 24. 1. P. Prezydent Rzcczny0sro-­
!ite_i podpisał nominar:jc inż. frands21lo Drzew1eckie­
:zo na stanowi~b 11ccs .... krdaru stanu w mdnisterstwi-.: 
poczt i telegrafów. / 

Inż. Drze~·iecki ukończył Politechnikę w Brunś­
w:iku w r. 1898. Po ukończeniu stud_iów prao)wał 
przez pewien czas w Compagnie de !'Industrie Er-oc­
trique Se::heron w Oen-~wie, pocrem p)wró-cił d-:i 
kraju ; z:a.j:nował kolejn1) w-yższe stJ.no'X>iska w Tow. 
Wie!kiich Pieców i Zakładów Ostrowi-e-cbch w O­
strowcu, oraz w B)wszechnem Towarzystwie E!.ek~ 
:-vcZTTt"'11 w :\Varszawie. 
· Ostatnio :nż. Drzewiedd był dyrektoren papierni 

w Pabjanicach, skąd powołany :z,:>stał na stanowisko 
wic{'-n1ini.;tra. 

Wvjazd prezesa Banku "Gospodlarstwa ~aJowego. 
•Warszawa, .24. 1. W dniu 26 bm. wyjeżdru 

na 3-trgodn io\l:ry p:>hyt do Paryża prezes Ranku 
Gospodarstwa Krajowego, gen. Roman Oó-recki~ w 
celu załah'denia szeregu spr_::i.w finansowych. Jedno-­
cześnie g-en. Oórceki. jako prezes Fedieracjii Po(skich 

- - ---------

Encyklika o małieństwie. 
Citta de! Vaticano, 23. 1. (PAT.) N:ł'lcła­

dem drnka •ni pol,igfotvczne.1 w::Jtykańskiej u kJ.zał sit 
w fortri-:: książkowym p~łny tekst ładński' •Jstatniiej 
encrklild „Casti connubii". W- ~ych dniach ukażą 
się tłumaczen;a włoskie, angie!sk~ fr.rncusk1e, n,i.:e,. 
mieckie i hiszpańskie. · 

Zacięta walka pols\o-n;emiecka 
w Genewie. 

Ge new a, 23. 1. Cały wc:zo-rajsr' ~,ieciór, do 
późnej nocy. o,az dziś •Jd rana toct.ą. się pertnk~ 
tacje dla uzgodnien.ia raportu w spr,awacl1 p:>lS1lro-
nieni-e0kkh. ' 

Dyskusja jeo:.t niesłychanie trudna i tlel-eg.1cja 
polska musi wakzyć n:.crrhtl o każde sbwo. 

Ni.:mcy gwallown;c zabiegają o wyzn.:1-czen;e m1ę,­
d2vnarodowej bmisji śledczej, a wszystkie kontrataki 
pofs ie koncentruią się •)becnk na odpar.::iu· tego nie-­
slychanie bezcze·n.;go żądania. 

Bezstronnie stwierdzić trreba, że pomi:m:> do­
tychczas dobrej Il.'.lSzej pozycji, walik.1 nie jest łatwa 
i wprost najeża się coraz n!.)\l'e111J trudnok1.1m1. 

Termin procesu przeciwko lotnikom 
polskim. ' 

Berlin, 23. 1. (PAT.) Biuro Wolffa diJnosi z 
Opcia, że proces p,.l"" .... chvkJ lotnikom p'Jls'.-·i,n :\Vo,1-
fowi i h..i · wyznaczon1 Z:)Stal n.i 31-ty_ sty<.:.Ln~ 
w Opolu. • ..,.. ., .. -

Zwri.ąZlków Obrońców OJczyzny, odbędzie szereg br.­
ferencyj na temat współpracy federacji z Fid1c'cm. 
W dniu )O lutego br. Związek Kombatantów fr.an':11• 
skich orga„"1izuje w sali \Xlagr.rn ~-ielk: meeting, po­
święcony Polsce, na którym gen. Górecki wygł':n;i i1u­
strowany fi,lmami i przezrocza.mi xiczyt poświęcony 
życiu współczesnej Polski, a w szczegófności soca.­
wom gospx!arczym, oraz w drugiej części d.z.i.a.Łt!-
nooci. Federacji. · 

Przyjęcia u ministra rotnictwa. 
~ars za wa. 24. 1. Min;ster ro!nidw-1, dr. Ja,t. 

Połczyńs1ki. przyjął w dniu 23 b-m. prezesa Zwiąnru 
Rot.nliików Rzeczypospolitej, p. Gościcldego, ocaz pre-­
zesa Gent:ra!ne-go Towarzysh:'lł Organizacyj i Kół::i,;­
Ro!niir-..zych, p. Rudowskieg::>, - w sprawach pot.."Ze~ 
kredytowych rolnictwa. 

Noomnacja w d'q>Mtamencie politycznym M. S. Wie'wn. 
:W.arszawa, 24. l. J\lin'.ster spnw wewnętrz­

nych podpisał nominację mjt. M.ieczysław.a M:·ś~ińw 
s:kiego na stanowiskiJ radcy. ministerJainego w do. 
partam1tnde politycznym M. S. Wewn .. 

· Za miesiąc krwawa rewolucja 
w Niemczech? 

Berli'ńskie pismo „Weft am Abend" przynosi 
sensacyjne re;veJacje o plan.łch ze strony hitle11)'W­
ców. Na odbytej wczoraj tajnej i-::Jnferencji n.aro1,:i. 
wych socjalistów w Berlinie wygłosił wódz HiJ-era., 
Ooebbe-!s niczwyikrc boj,Jwą mowę, która wsbm i'; 
ż,e hitlerowq znajdują s.ię w najwyższ~ po6,J-to­
W'iu do CTynnego \';ystąpienia, przyg:Jtowywanego z 
ikońoom !utego. ,, Tajne zbnjcnia już sa d,::,kona.ne 

mówił Goebbels - oddziały bJjow-e są od stóp 
do głów• uzbro})ne i cze<kają tylko na rozkaz. 

Wybuch tej „niemiieoldtj rewolucji", jak ją o,.. 
kreślił Goebbels, nastąp:ć by miał w dniu 25 lute-go. 

Charakterystyczne jest, ~ dopiero wła.śn:e kJ. 
misja budżetowa Reichstagu pirzyzmła na wnios~ 
narodowych sxja[istów (hitlerowców) wysodde sub­
wencje v;ieiildie:nu przemysłowi.. 

,,1000 lat więzienia". 
W Palenmo (wyspa Sycy!ja, ,Wło-::łt)) zab-ńczv-ł 

się trwają.cy od trzech mtiesięcy słynny proces mafii 
sy-cylii.js:kiej. Ze 117 oskarżonych 53 zw:l'niono, reszt; 
tę sikamno na kal-ę w og&nej sunnie przcszł:> 1000_ 
lat ~ięzienia. 

8 osób zabityc 100 rannyc 
w . kopalni złota. 

Madura, 23. 1. (PAT.) :\V skutek obsunię-::1,o. 
si~ skały w kopalni złota w K!o!cle jest 8 nt.Ly::b 
ii 100 ranny,-:hi 3 zaś ~u!isów nie odzna!eTioo~ 



Z ziem niewyzwolonych. 
Terror polityczny względem dzieci polskich 

w Prusach. 
Prusak g•nębi polskie d'zied. Do h1sbrj1 marty­

rologji dzieci p:>fskich w Prusach przybywa jeszcze 
jeden oburzający fakt. 

Dzienn11ki polskie w >Ji•~mczech doni,Jsły o nie-­
słychane_j wizytacji mni-:-jszościowej szibły polsbej 
w Rabla:-inie na Kaszubach, dokonanej przez pruskitC­
go schul:-ata renegata Nowaka. Met0dy ,.,pedagogk:z­
ne" Nowaika przypominają mtJlYSzej pami,ęd me► 
tcxły policyjne nauczyóeli prnsk1,, z czasów inten­
sywnej germanizacj,i BismJ.rh i nj,e znaj,dują dość 
,irrn rch wyrazów potęp'en ia. 

Radca Nowak nie zain tcrc.:;o\vał się - do czego 
był jedynie powołany - pJstęr;em dzi.eci w nau­
kach, ale nadużył swego sbnowiska dJ przeprowadZJc­
nia śledztwa, zasypując dzic'Ći pyt.J.11 iwmi tego rndzaju, 
jak no. czy znany jest im ;1ymn ,.Jeszcze Polska ni1e 
zginęła", a co wi.ęcej, czy hymn ten znany j,est ich 
rodzicom itp. Wizytację swą użył p:madto do celów 
niedopuszczaLnej agitacji po:itycznej wśród dziiw, 
W1111awiajqC w nie, że są dzic·ćmi ni,emieckie:nt, że 
w domu posługują się języh:>m kaszubskim, a nie 
po.fs•kim i zmuszając wystraszone dzteci d1J oświad­
czenia, że są dzieómi niemi-eckiemi. 

Wizytacja, a ra~zej śledztwo po!i,cyjne prusikj,eg,:> 
pedagoga rzuca jdsikrawe ś\viatło na ptJłożeniie lud­
ności polsikiej w Niemczech. Jest rzeczą wnumiałą, 
ż.e ulgę może tu sprowadzić ty~b otoczeni,e mn,ejsw­
ścl w Niemczech opieką Ugi" Narodów, czcg,J ludność 
~ka dom.aga się jdk najgxęcej. 

,,Raj womośdowy". Jak n.1m donoszą z P,J­
g:ranicza, w czasie bytności kanclerza Rzeszy Bninin­
ga na Pogrankzu, landrat bytowski v. W.Jfff wyraził 
wobec ,kierownika rządu Rzeszy p,Jstulat m.iejs.cowych 
sfer oficja!nych zniesienia obJ\·dązującej w Prusach 
ordynacji sz,kolnej, na p.xlstaw·ie której zostały otwar­
te mniejszościowe szk:Jły pofskte. Postu/at ten świad­
czy o wyją~kowym cyniźm.~ · czynników oficja[nych 
w Niem.,czech, które w ch'X'i,li, kiedy mfn. Curt1us 
występuje w obronie „uciśnionej" mni•ejszośc1 nfe-­
mieok1ej w Polsce przed fornm Rady Ligi Nandów, 
uie wahają się wysuwać pcxlobnych żądań. 

· Jest to tern znamienni,ejsze, że pruska ordynacja 
srlcol.na była ty:n konikiem, na którym sl:lfe władze 
nie111J.eo!de i prasa jeździły, wykorzystując tę ordy­
nację dla przedstawienia „raju wofnośchwego" mnicj­
s.zości poLskiej w Prusach. 

Pocieszający objaw. Niedawno powstała szkoła 
polska w Wolęcilni,e na Sląsku Opolsk~m. Obecnie 
mamy do zanot•:>wan.i:a drugi radosny fa:kt, świadczący 
o ifrrzepnięciu i wzmaganiu się na sile żywiołu pJt­
Stkiego w Ni~h. Oto w Purdzk, ni,ewielklej 
~iosce na Warmji powstała •Jstatniio i rozwija się C'.>­
raz lepiej now.! szkoła pJfskł. Wpływ polskiej szkoty 
na dzieci jest już widoczny w postaci f.epszego opa­
nowania przez nie języka o}czysteg::>, Mimo szykan 
i wrogiej agitacji szkoła trwa, sta.nJJwiąc wid01JTiy do­
wćd żywotnośd i odporności rasy p'.)!skiiej. 

1 u:lede „Romika" w Wielldch StrZJekach. W tych 
cf!Jl1iach na sali B.mku Ludowego w Wielkich Strze[­
~h n.a Sfąsiku Opo(skim ódbył się umczysty o!J.. 
chód 10-l,ecia istnien:ia mnejscoWt"go ,,Rolni,ka". O 
rozwoju spółdzicln~ obsługującej rofn~ków JX>lskich 
w ciągu ubiegłych dżiesiędu Lat, mówił dyrektor 
spółdzie,ln,~ Wifikowsld. Przemówienia gratulacyjne 
wygłósiłi: w imieniu Zwią21ku Spółdziefnt Sląski.eh p. 
Spychalski oraz kierownik dzieln,icy śląskiej ZW'ią-
2Jku Polaków, p. St. Szczepaniak. Na u:roczysbści, 
którą takonczon,o odegraniem sztuki teatr.aifiniej i wy­
stępem milejsoowego Tow. śpiewaczego, obecny był 
p. L. Mailhomme, konsuf generalny w Bvtornilu wa.z 
Si)elf'eg wyl:mnych działaczy pof:sikkh. 

---0---

Naimita niemiecki. 
Propagandla itews~ w Ameryce. Prezes .,Zwią~ 

2'ku uwomienia Wifna' w Kownie, dawniejszy dyrek­
tor gimnazjum litewskiego M. Birzyszka (Birżyskas), 
w r. 1917 współzałożyciel "Taryby", zjeżdża do Ame­
ryki, aby wśród Litwinów i! innych szerzyć propa­
gandę przeci~ pofs:kiej "zaborczości". Wspomniany 
Birzys:zlka, jako członek „Taryby", otrzymywał od 
sztabu generalnego wojs:k ni\:lmneckich 1.300 ma.rek 
m.i.e:;ięczn~. ILe dzisiaj mu pła.cą za. szczuc~ nd 
Polske? 

Łowienie dusz. 
Katolicka Age.ncja .Prasowa don:o,s1 oo następuje: 
Już nieraz zwracaliśmy uwag-ę na nieetyczne po­

stępowainie Pol. Zw. :\lyśli WoLncj, na czele którego 
a'to.t prof. Kotarbiński. Chcąc nozyskać sobie czł,o.n­
ków, zarząd powyższez.:> Związku puścił się .na tegio 
rodzaju hancUówy proces. że za mbow iązanie nie 
.P. K. O. na 100,- zł. Ozircko zatem od chw·il,1 na­
ochrzczenia dziecka płaci książeczką oszc~dnośto\1t'ą 
l"Odz. swego staje się woLn,omy:Wdelem. Czy p,o,vaga 
i g~ profesora (.;niwcrsytetu • Warszaw kiego 
pozwalają na tego rodzaju transakcje, które same 
przez się :nasll'\'t·ają myśl n !malogję ·z handlem źy 
wym to :,rrn1" 

Ntedi2Jiieła, dma 25'. styczni!a: 1931' r" Nr. 2(J. 

O ochronę mniejszości w Niemciech przez Ligę Narodów. 
,,Głos .Pogranicza .. , organ ,op1JUji mruejszoś.ci p,o~­

sk1ej w ruemieckiej prowincji gralllJiicznej, ·ogłasza 
w numerze 4 z dini.a 22. styczm;ia br. roami,ernny ar­
tykuł w którym d,om.aga Slę :r,ozc1~ic:cLa iila Rzeszę 
Niemiecką lllniejszośe11owych gwaramcyj międzyna­
rodo\"vvch. 

.,Gtos P,ograintcza'', wskazując na paradoksa11:tiDśt 
tea.o faktu, że Niemcy, które [la forum nuędzyaar,o­
dowem usiłują występować w :rioll ,obrońców rnn.!<>i­
szośot, same mniejszościom swoim nie zap-ew,n!iy pry­
nutywnych praw rozwoju 1 ,n,azywając kartą hańby 
w dzhejach ludzkości hisborję ucisku mniejszości w 

:.\i1emczech, określa ja!,o po6·\'rnlcen.ic wszelkie.i ety-· 
kl 1 m-0ra1n,oś,c1 niet'ozciitgntc:cia na N icmcy m1· 1:d,:y-, 
nar,odowych zobow1ązań gwarait1JCycj11ych oc 1ro,ny! 
rnnrejszośc1. 

Pismo wyraża w k,or'!cu nadzi.eję, że obccn<1 scsjil 
Rady L1g1 .Na:riodów z ,okazji pornsw,nych na niet 
spraw mnrejswści,o\'\'Jch po'.ozy kres temu stan,ow1 
rzeczy 1 d2je wyraz oc1,ekiwaniu, że w rzęctzti:e 
pańslw. w których mu1ejszoś.c1 nrwodO\\'<JŚc1owe 1rraj­
dują Sł~ pod szczegóhą opieką i-nslylucji tak wz.ruo~ 
słej jak LLga .\'ar,odów. znajdą się i >liemcy. 

-o-

Trzeźwe glosy niemieckie o wypadku lotników polskich. 
Berliński „Der Montag Morgen" p<:>ddaje ostrej 

krytyce stanowisko władz niemieckich, któ~, w wy­
padku wy!ądotrania z pO\V'Jdu mgły !otnrkow pol­
skich na terytorjum niemieckiem, co zdarzyć _s.1\ :n•:>­
że i zdarza si,ę niejednemu l,otni1kow1 na św1e1.:1e -
upatrują akt rozmyślnego p:>gwakenia granic dla 
cdów szpiegowskich. ,,Polscy btnky szpiegują Brii­
ninga", słyszymy to ze wszystkkh stron - pisze 
,,Der Mon tag Morgen". GJ mieli jednaik do wyśle­
dzenia lotnicy polscy? GJ wogóle można z.obaczyć 
w danym wypadku z wysokości ki,lkuset metrów, pJza 
da.chaimi i wagonów i cylindrdmi dygnitarzy? Skwap► 
liwość, jaiką ujawniły władze nkmi-ec½ie w rozdmuchd­
niu ni,ewinnego incydentu do rnm1arów 9kan~alu 
mlędzynarodowegJ, ośmiesza je ty[1ko '.)S!:i.teume. 

\Y/ tym samym duchu pisze „Berlin a:n Morge~"· 
Zaaresztowanie lotni:ków pJlskkh daje okazję nacJo­
nalistycznej prasi·e do wyikonvwania ze szczególnym 

t~lentem wojennego tańca dzi:ki,ch indj.rn. ZapJwie­
dziane są poza p,otesteim, złJżonym w WJrsZJw•iiei 
krnld. Może marsz „naszej dz1dnej J.rmji'' na W:ar• 
szawę? Pewien odłam prasy .1larmuje już o ukazaniu 
się „si1l1nych oddziałów pols.Jdch" na grani.cy. T,J są 
metody - zaznacza dzicnniik ni-:miecki - które wy-. 
wołać mogą nieprzewidziane dla Ni•emiec skutki. Nie 
można się dziwić robo:ie zawodowych pJdżegaczy1 
sikoro rząd Rzeszy dał dJbry przykład forsowanikl. 
poMtyiki antypolskiej. Sarn kanderz z.1ś ni•e pnosta• 
wia żadnej wątpl,iwości co dJ kierunku polityki Rze­
szy, obróconej przeciw wschJdowi. Cała przede:i 
ostatnia podróż kanoleru była tegJ jawną deT1110,n~ 
sbracją. 

Ja 1k widzimy z tego d\vugłosu, tr1.eźwiejszt! cryn­
ni1ki w Niemczch nie pochwalają dz:~i::jszcgo kw.su 
po.Jiityki niemieckiej, zdążającego dJ wywołania ostra,' 
go konfliktu z Pi:>(ską. 

Bolszewicy przygotowują nowe rozruchy. 
al 

R v g a. (A. 1. E.) Na graniicy Iolewsko-st0\V1C­
ckiej ar~sztowaJno dwu ajentów międzynar-oJówkJ. mu 
skie~ Sh..lej, którzy udc1wal1 się do St. Zjcdin. lJ are­
sztowainych zinalcz,on,o pa,Jiery bard1.,o waż:ncj treści. 
Okazuje się, iż ar, szl-ovvaru d1vaj ajenci nalcżclr do 
grupy 30lJ kicrowil.lik_ów pro1?ag::ndy i,,omun.L;lyczn~j 
za grarncą. Jak wymka z ta3nyc!i dokumc:ntow, kto­
re znaleziono u areszl,ox,,arrvch, mlcd~ynarndówka 
komunistyc:zma zamierzała wyw1olać na dzień 25 lu­
tego r. b. rozruchy Lomunistyl:zne we wszystkich 
kraJach świata. 25 lutego urzi,dz.cme będą zaburze-

Wvnalazki wojenne 
„Dmly Express" donos:l, te angielska _obr,o,na 

przectwloLntcza dokonała w c2lu zabezpiecze:ma L,01n­
dynu na wypadek ak,cj1 nieprzyjacielskich samo,1o­
tów, !Ilowe010 wynalazku, w postaci dalekioilliośinegio 
dzlała, któ~e ostrzeliwać może nieprzyjacielską fl,o­
tyllę na odległość 9.000 metrów. 

Dyktator w roli proroka. 
:Mus.sioliiinl wróży śwjatu lłpszą p,rzyszł1ośt'l. 

Mila1D.Ó. (CEPS.) .,Gorierre della Serra'' pisząc 
o :r,ozwoju st,osun.ków giosp,odnrczych, pirzyicbiodZ:J. dio 
następującego wtn1osku: Za trzy lata, w myśl oma­
czoneg,o przez Mussolliniego term!iJnu, ws,tąprumy d-0 
nowegio okresu gospodarcze(YJ() spok:toju. Bez!I'ObOOLe 
spadme do mlilllimum, dzięki ruch,ow•i em1gracy.11nemu 

· Który skierowainy Z1ostn.ni'.c do Amorykii Polud111JiJowej, 
zasikmeJ kapitałem Ś'-v iiatowym. Zar,obkll będą ooś­
kolW'Lek !Iliższe, ale równ,o.czcśmie obnń.ż[l się oemy ar­
tykułów spożywczych 1 produktów wszelkieg,o ~ 
dzaju. Czaś ·pracy, skrócony zJOstainiie na 6 g,odzJJll 
przy piqciodln.iio-wym tygiodruiu roboczym. 

Bezboznicy kłócą się ... 
Jak dcmoSI. jedinio z pi.sm ehairbińsldch', w mirr 

sklliewsk1m :,,Z,vią.zku be1.bo:bników" WYIUlkły w ,ostat­
mch czasach ostre 111.ieporozumiooia na tle ,os,obi­
stem. Jeden z członków, Przybyszewskij, zarz·ucił 
kierownictwu, że działa wbrew' nakazom dyktatora 
1 rue wykonuje ściśle statutu za:twierdwnego przez 
Radę Komisarzy Ludowych. W rezultacie tych nie­
stnasek, władze zmuszone były przcpr,ow·adzić „czysl­
kif w „ZWlązku bezbożiników ' i usUJnąć „szlw-dl1~ 
we'· elementy, które przeszkadzają SowidDrn w pro­
wadzc:mu akcji rentyreligijnej i wywołują :r,ozłam 
w życiu orga1nizacyj1I1Jem Zjcdinoczenia. R.ów1nacze­
śime z tern, cały szereg organizacji wa1czących z re­
hgją, otrzymał,o nakaz oczyszc.zemia swy,ch wiojoWIIli­
czycli zastępów. 

Eksport trupów z Rosji. 
W związilm z brakiem trupów do studjów i ba­

dań anatomiiicznych n-:1. fakultetach medycznych oraz 
ze względu na niechęć gm,i:n żydo,vskich dostarc7ania 
ich w ilt0śd procenbwej w stosunku do liczby słu­
chaczów żydowskich, pisma żydowskie p:>dają wil:i,­
domość o gromadnym eksporcie trupów ze st.l"lony So­
wietów. 

W obecnych czasach - jaik p.tsze żydowsl<l 
,.,Nasz Przegt[ ąd" z 16 bm.. - do Anglji, Ameryki, 
Kanady i mnych ,krajów protesb.nckich, gdzie kult 
zmarłych jest bardzo rozwinięty, zacz~b sprowudz.1ć 
trupy z Rosji SQwieakiiej. Istniej~ ta:m nawet SDCcj:a!lny 

nia komumsty<:zne. które Moskwa traido\-;,ać będWJ 
jako mobilizację sit rew,olucyjnych zdol.nych do r<·· 
w,olucjt św.1.aLo,vcj. Zdaniem miętlzyn~,roclówkt lwm11 • 
nistyczneJ, obecny kryzys gosp0:d lrczy 1.c,ostrz,on; · 
przez:, z1mię \'\1y\'\'Ołało Lak wielkie 1vezaclowolonle maf' 
że demonsLracje komunislyczne powin,::iy '.ł5 lut~~~•rJ 
osi<-!gnąć rozmiary nicspolyka;nc dotychczas. 25 lu­
tego urządzone będą marsze g'.mlnych, za:rncszlu 
uliczne, a nawet tam, gdzie to moi:llwe, powi,taru:r 
lub rewolucje. 

-o-
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uirząd, zajmujący się dostar,cza:niem trupów dlJ. ?.,al' 

girankznych prosektorjów. Urząd ten dysj)JnuJc tru11 
parr11'i różnego typu i wieku. 

W swej moralnej i materjaln~j nędzv komis.1ru; 
bolszewiccy, wyzuci z wszelikich skrupułów, ratujf. 
się jeszcze tego rodzaju eksp:>rterr· 

150-ta rocznica narodz'n Mozarta# 
W d111u 27 styczm.i.a br. przypada 1.)()-ta rocl.ln,t1 

narodzllll .Mozarta. Uroczysboś,c1 zwi11z~1nc z tą data 
rozpoczmą się jednak w Wlcdiniu już wcześniej. Mia• 
nowi.etc w poprzedzającą niedzielę, 25 slycz.nia, od 
praW'llOllla oost3Jnioc msza w Hoffkaprllc o 10-cJ ramJ1 
przyczem sły:runy chór „Siingcrknal.Jc:1" wraz z du· 
choW'lleńslwcm miejsoowem od~piewa .,Hcqtw m· :il,cY 
zairta. Po nabożeństwie odbędzie się cercle bowarzy 
ski, w którym wetmą udział przedstawiciele wladlt, 
św•iat muzyc:zmy, meraci, dziennikarze, oraz 1ntc1igen 
cja stollcy. Na 7-ą goclzinę po polud.aiu zapowie 
dzumy jest w koś,cielc katedralnym św. Szczcp:mf 
koncert, na którym wyk•Oill'.l'lle zostaną n:1jsl.v111,ejszc 
utwory .Mozarta. W tym wlaśimo kościele odbył sit 
obrzęd jego zaślublłll z Kon.sloocją Weber. 

Dnn,a 26-go odbc, lzie się przyjr.cic ol"ic,:alne, a w1e~ 
c:zxxr,em tego <lru.a wystawi,ona będzie jedna z ope1• 
Mozarta. W/aśctwa data ur,oczysto~c1, przypadająca­
we wtorek, obchod2iQina l><;dzie we wszystkich szko­
loch. Wtedeńskl Akadenucki Związek ·"lozarl,owskil 
połąc_zy. rów:meż swój k,o,n.ccrt z obchodem stuptęć• 
dzhes1ę-c1olccta swego pn.Ironu. Wykona -onn miano­
W1Cte w tym dniu dwie screnndy w pałacu Prymas.a 
na placu św. s~zepana. 1:ząd posl,mowił ze swojej 
stl'Ony uczcić l'oczni,cę \X yb1ci~·m i puszczeniem w 
obieg nowej monety dwuszyling:.J\vei z podioł>i~ 
Mozarta. 

Zbliska i zdaleka. 
•• Parowiec o pojemności 73.000 tonn. [J)ndvn. 

(CEPS.) W. słynnych angicls\:;,ch dokach okrębwycb 
w Clyde w Szikocji, buduje się obecni.:! pariJwiec, 
który będzie największym z dotychczas istniejących. 
Parowiec ten wykonuje się na z.amówi'i!nie T•Jw.-1rzy­
stwa QlkrętowegiJ ,,Cu nard Line". Okręt będ1-ic miał 
długości 1.018 stóp, a tonaż jegiJ będzie wynosić 
73 tys. tonn, . Górny pokład nad ~n"ldą wyn-osić 
będzie 23 metry wysoiko&ci. Trzy k!'.>mi11v o śrt:'dnicy 
13 metrów •każdy, a wysol:ości 20, zdobft b(dą tego 
pływają~o kobsa. Wewnątrz okrętu znaj<low.lć ~ 
będzie jadalnia o roZJm~raich niednj:icych się p::m'.>w­
nać z ro?Jmiarami innych paro3t,1tików. Orrócz m, 
nych urządzeń, jaik: salony dla p.1!Jcz_y, sypialnie, 
sali barowej, gimnastycznej itp. zbuclow.uK> ws~­
ninłą h1rli<:ę, ~-edtug tradycji kośdo!u. n!]glikańsk1cg,::>. 
Koszta budowy wvn•Jsić ~ą ok pół mitljanla ;,J. · 



NT. 20. 
'Ni,:<lL•ela, ctni<1 25. sty,::znu 1011 r . 
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• ~Ie przrcl·la\\ił ze.br,rnym stano · be-c 

1·ellgjl kalolicki~j. ;\~.odz1 n1e nj 

bt{"l'nte patrzeć '.I.il lo 1ak tę r e 

czymlik1, jql· d=-!Z'.! s. sił m. • ·c ej Z PO 
KRONIKA. 

N:i.edzicla, <linia 25-~ styczni.a 1931 r. 

Nawr. l.v,. Pawła A. 

Wschód srońca godz. 7.27. Zachód godz t 09 

\V~hód ks.tęż. godz. 1014. Zachód godz. 11.58. 

fta11 pogody według >Jpostneień Sheji liieteoro!cgłnnet San· 

domienko-Wiel'ko,olskiei Hodowli Nasion w Antoninach 

Sobota, dnia 24. 1. eodzinn 7 nini:i: Tenm. rowletru, 

- 0,5 wialt rod . .,,,sch. o predko•ci 5 m,s, pocbrtrnmo 

ciśnienie atmostervcznc: 742,9, wilgotność 9gt1~. W ubiegłe; 

doblt temperatura n~iW\'tsza 1- 1, 7, najnitsu - 7,9. 

Ilość opadu 0,0 mm. 

gaJemc ~; alncgo zebra:nŁa i powitani(' gośei. 2. Sprn 

W10zdm:ue z oslaln. walnego zebrani.a. 3. Komu.;,1kal~ 

zarządu. 4. Przyję,ci.e kandydatów na c1.,lonkó\X. 5 

Spra\\ ozdrun.le roczne: a) sekretarza. b) skarba1 •,t. 
CJ kcmi.sj1 re\t'iz., d), 11aczcLnika, e~ blbl,iolck. f. alimi­

lllStratora majątku to ~rarzystwa, g) prezesa. (i) Przed­

łożerue 1 zahvierdzeni.e budżetu na !'ok 1931. 7. \Vy­

bór ustQpujących czlo,·ków zarządu. 8. Wnit0sk1 rn­

rząd~- 9. \\'n1JOsk be,. uchwał. 10. Wolne gł,osy i 

z:1.kouczert1.e zebra1n12. W rar✓ie niep,rzybycta od.po· 

~-:.Gduiej ilości czt,on1,ó'.;', zebra.nie rozp,oczme S!i.Q pól 

godz1JD.y późmej. bez względu na liczbę obecnych. 

,,Czołem"! Zarząd. Jan Tomczyk, sekrelarz. M. 

Szurkowsb, prezes. 

z n1.sze;o ż ·c•a .. I vO. -Y~ 

I at) p,o .ma h , 1--:'h i· 
I czy z ny, ~·:;l<_p'.>\\ a'a w sz '.l.· 

l rnrlo' ej. :\lk,d_,ch O. \\'. h. 

I Pm1ko\X sktl' o zabrał g ,os ~-y 

op.LCkun młodzież\·. i.s. pr • . "Jl 

swein przcmó,vte.niu prz~d ·ta, ił obecne sto:.un.Kl w 

Polsce. Prz2dsta~it !\Ho..:n · e 

skulkl .,san!1cji... mon.~a-!j. · 

mo:·alJU{! s~osnnJa w P he . -

sta\'(ry moralne na"zego Ż\CI -

cu zaap.!lQ,,·at <l-0 ml:.lllL ,;\ • 

regi. , I1cdych O. \\. 1' o. l 

w roz . o·u nowo pJ, · 1 

przc•m.1'", 1 \-.; krótkich -

dząc !-'i~ ,ud ·spra~· ą l 
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LESZNO. 
1) Morze i kobnje. Jak się do\'<·iadu.iemy przy­

jeżdża jutro (w niedzielę) do L:sz.na p. f. Łyp, kiero 

nik p,olskiej eksp~diycji do AngoH, •~ciem poinfo•r­

mowania naszej opinji publicznej J cel.ich i za la­

nia"h L:gi Mo,skiej i I(o,hnjalnej. W t,m du od­

będzie s:ę jutro zebranie infor·na:yjnc \'i/ H·)tetu 

Polshlrn, o g:xlz. 4-tej ·po poł., n3. któ::e zapnsz..::i. 

się wszystkir-:h. chcących siQ zapozn:ić szcze~ć-
1

nie 

z tak ~atr-e:n i aktu2.!ncm dla Polsk 1.ag:-clni2r1i0m 

kolonjalnern. Spra\x'ę tę ·:>tnl\\i.J.my obszerniej na 1-

szej stronie dzi.:.. nu;n. ,,Głosu" w rnb:-yce: ... z 
ostatniej chw::lł". 

\\'crncr .. astc_p:ue p ·z 1 

n-1.1\\ o·Dt, 1w1>. t'D.Y ki ero\ -

nH'. drh. Bien1·u-cz,·k. a 

I) Kalend11.rzyk trrmilnowy (Z!'brań. -ibiórl'k Hd.} 

Onś (24. 1.) To,v. Katolickich H-obot. Polskich: 

zebranie zarządu o g,odz. 7 wiecz. w D mu !{al 

O przybycie wszystkich członków zarząd.u 

prosi. Prezes. 
K. S. ,,Pogoń": wiccz. o godz. 7.30 zbiórka 

t pocradanka w ćwicznll. miejskiej. naste ;me ćwi­

e1:en.1a na sali tylko \V ubiorze ć,;,:'lczebnym. • • a 

drugi tydzień roc,.ne walne zeh1·anie. Upras,:1 s1~ 

o uregulowanie zaległych skl:ld 'k . Zarząd. 
Tow. św. Anny: w sobotę sp0w1cd·~ św. a w 

niedzielę ra'!lo wspó!na K,)muaja św. O 6.31
) .\lsza 

św. za zmarłe sL-0·~·arzYsLone. Zarzad. 
K. S. ,,Po1otUa·': v '.~-odz. 20 zebranie zai-z.ądu 

w Hotelu Br1st0l. Bardw ważne spra,,·y. 

Jutr i) (25. 1.) Tow. CzeiadT..1 Kra\\"icck.iei: o ;:rodz 

11.30 zebranie plenarne "'' 10·:alu p .. !ichabk1e~o 

przy ul. Grodr.kicj. O liczne przybycie członków 
prosi Zarząd. 

,Slow. .M.lod1.. Polskiej: o g-0dz. J.30 popoł. 

na małej salce Domu Kat. -odbQdzlc StG ro 1,ne 

walne z~bra.nie. O jakn:1jlicz.1u.cjsze 1 r,u:il tualnc 

przybycie prosi Zar1.ąd. 

Polsk. Zw. Zawad .. ,Praca ·: filja Lesr.ao. ,rnl­

~e zebrarue o godz. '.! na salt p. Klcmuaka, ul 

Szl·o1?,a 4. Hefcrent z Por,nain1a. <.,ho x iązl·t0 111 

koi. Jest na pvwyźSi.c 1eor. przybyć. Znr ·ąd 
Ar...-ybraclwo Straży Hon .. •. S. P. J.: p-0 me­

szp,orach zblc~rka .na sall Don-'J. h.alol. O l1czae 

pr~)'.bycte czl011 ków prosi Zarząd. 
SL~w. ~Uodych Polek: o godz. i p-'lpo· dbęoą 

się cw1cze:nH1. w ćwicr-n. micjs];:i,~j. L"p •r,sza sL~ 

o punkt. przybycie ponie>waż ćw1c:rnnin trwają 

tylko trzyk\Xtadransc. ~praw'lC <: 1 uż ! , Taczeln,czh-n. 

Piojulrze (26. 1.) Chór Kośeelny: Lcbranie zarz;i_dn 

1 pp. rewiwrów kasy uprasza się o przybycie 

na 8 godz. clio l}omu Katiollcl.1ego. Prezes. 

1; Składajmy ofotry ua bit'c1111.n:h! :::,t,o~·: orz.) s,:;c~1 ~ 

łań M1łos1erdzia św. \\•,1~ 'nte~o a Paulo z\u·,1ca 

su~ d? szanow•acgo Oby...-alcbl\, a z pr,ośhą o lole.nie 

d~t~ow 111a rzecz b1cctnych w Lesm~c. Ofiary pie 

ncęzne przyJmuje ad:ni:n .,lilosu" i s!rnrbruczkn ..,to 

~arl{szerua Ś\X', \Vmc~nlcgo a !'aulo p. HoszaJ·ówna 

. · omenjusza 42. Ofiary w.r naturalJach oddać mo 

zina w zakładzie S1rn;tr Serafitek. 

1) Przemysł,o~ 1 Rzrmiosh1 "'T<'ść! Hocme "alnt> 

u;ebrwme octbr;rlt1e s1ę w pon.iedz.1atek. 2ti bm. ~ . 

8 wrc.-cz. w Hotelu P.ol<.k1n1. . ra porządku obran 

iarawozdaime z czvrunu 'c1 Zarządu, obór no\'< crr-0 

arządu l inne ważne spra ·y. Zebra.nie odbędzie 
się hez wzgl~rlu na ilość obecnych członków. G-0ścic 
ml.le wi,lzia.ni. • Zarząd. 

l) Tow. G:;mn .. ,S,okól" w Lc..,Mlt Walne zehra­

llle !;,-'n.tazda odbędzie się c :qtorck, 27 slycr.n a o 

godz. 20 w sah na hoisku. J>or1.ądel· ohrad: 1. Za-

Lekarz Obłą an c 
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) Płtt.J.:.l\.ŁAU L. l·HANCUSKlEliO 

Edma _(Cin.g dalszy}. 
atrz 1a ~ eh\\: ,11 poch1loc;la się w m1Jc-,7, iu. po­

p . /
1 

P .nnl\ 1~1c ,na sptą<';\ mutkę wzięła S\\'1LC(! 

._ 'l);'J.~Z a z ~koJu. ' . 

. S1?slr~C111.1c~ il,tnlii 'r.t po ZPtknlQCI.11 mlodCO'0 dzic­

W<'.L(;CW, :--tał JlSl.:CZC C'Z:.lS jakie; W wltrz "TIU:;, C ~ 
dech czekał. nop_1ero _gd'" smuga świat?a: i l~t11ąc:~ 

1 
bł~ pode drzwiann., rntkh, zmtl'nil . p , 

że kuzynka położyła się z ro~ rotcm ~OZ.)CJQ•. 1 1 ~-
cę, zeszedt z: sc_h~dfr.v i \l; ~ze dł z k-ol~gdo ~okoJu 

1>1edn':J ~bl?,kan~.1-'/i 1n·t sie 11-o łóżJ.-a, namacał r~k 
~arafk9 Sl?J:lC<\ :I?,a 1 y:n s~ollku, przy łóżku Joanną 
wziąi_ Ją 1 /~lizy, ~1 ~ _dn oim.\l ... Karafka była ). 

trzcCd.C) c1ęsc1 W:) 1,ro,.mon-1. \Vyjął ~ kies,,.emt mah· 

flak<rn~k. z :,D_a!nra slran:o 1iuin", wyCJ.ągnął korc·· 

zę.ba1m 1 \: pusC1.I do n~poJn ośm czy dziesięć krop . 

Zaledwie ~:lko konczył, .Joanna porusn·ła się na 

łói\•u .• re ~z::ul \X :·sir, szo:~Y obrócił się ku o.lej. War­

jall,a, ~m1 s,szy ~1ę_ na łozku, zaczęła macać ręka:ni 

po sto.cm. Hęka JCJ napotkała próżną tylko szklankę. 

-. Pil - szeptała - pić... stras1..ne mam pra-

gn1cm.1c. . . 
- Doskonale - poruyslał s,o})le b1brycjusz 

przybyłem w samą porę. 
W milczerniu przyskoczył do łóżka l podsunął 

chorej karafkę. 
Pocznla zJ\.11no I ryształu... Poch~•cila napóJ, 

przyłożył" go do ust 1 wypiła ,;ugey:slko <lo ostatniej 

kror,li. fruciciel uśmiechnął się. Wszystko szlo, jal· pra-

gn~ . a jedn~te w seku.ndę póime, rzucił stę do 

arzWl przerazony i zaledu'!l.e powstrzymał Się ,od wy-

k.rzyku ... 

za przemó\X;o,j_enia. Żaziia -

mu_1'-' st~·orzr;n1,c ;;o-;e1 -

len do _ no·lych ze S-x· i 

szeregi leJ no\X ej p-1acó,; ki. 

1) 'Wal e utr .i:1~e roc~ite Tow. Wlaśc1c·d1 !)o 

mów odbv·l l się \\ c1;0raj \Yiec;r..orcm w Holclu Pol­

sklln. Zagaił .ie prezes dr. \\'yżykowski. proszt\C 

czronkó"· zarqdu o 1.'.oieui:e spawozd{\ń roc,pn c.h. 

\ yl,az„ly ,one. żP prac,t w Tmx-. była bardzo inle-n­

sy\Xna, \.'.O ,, p yllę'.o łez ns wzrosl czkmków, kl<'>r:,:ch 

przybyło \\ cL.igu poku fa lak, że ogólna ich licz.­

ba "1:;·n0s1 ohecn:e 259. Po udzieleniu pokw1l-O\vania 

na ~osLk p. d:-. \Vyży!w\X·skie;J:O ori<la,no przcwod­

ruct~ o obr::id \\' ręce p. rad-cy Górc"l.kiego, by móc 

cto! onać, wvooru zc1rzafiu na N>k 1931. Skład Z rzą­
du pozostał ten sam: i)rczes p. dr. Wyżykowski \-.:•i­

ceprcze. p. Korn1ck1, sekr. p. Skomra, zasl. - ·kr 

p. Szi'.\ il-tP\' icz, skcirbni 1, p. Kaźmierowski, n, , z.o­

rzy J·a. V. pp. Hzepku SL 1 SSkorackt. Do r ~dy 

1 omoc 1 czcj \X yl)r-·,nv: pp. Klunaszcwskiegci. I aż­

mtPrskiccro. ~iiclrnlaka .Józefa, H,oszal,u. \\ rób,e\l·, 

sk:c„o. J anl-:o\\ sJ,1cg.), Haszc\vsk1eĘ'.O- • · owacz.y1·1s.{iL­

'70 .,1ah·as7. ·,vka 1 Gfo·ccki<:-go ,ł Ó7,ef:1. Po zalał­

.i. nrn \-..yix>,.;~w 0111:,,,, 1'.\n-0 szer')ko nicrto.11,16 '.ln'a 

procedury sądo\X ej. umożll.,,;,·iającej prZC\\ le kanie spra 

\\ Y oo prz~1l y tlaem daje <r. w znaki , la:cicie­

lom d'l ~10~ p:-z,· tl-omaganm ,i<' cl,sm1sii za n!epła­

ccn.c prze7. lokatorów czynszu d;:.ierża'i': n.e~o od mie 

szkru'!. l'oru„w:10 row."lu,C'ż kwcstję projektu nowych 

przep,st>\X mcldl'nlrn\, ych or-:n. ni:eszczQsncj u~iawy 

o oci, on r L,h,1loró1>:t 

l) _ h id.Li. U.M}.:U \' wł!.:1~i Pol,k1. W n1cdziel{!, dn. 

:!5 b. m. () g-odz: l 1:i v'll}Q<l.Zlc' si~ \V salce ,.Sokola · 

z bra1uc . lfodych. . Obcf'.11-ość cz;onków 1 kandy­

dató · ol>.:> · 1 .z ,o, ·a. Go.."c1-e i sympatycy przez człou 

ków "pro,, ,,dz •11 111ilc wid7ianl. Kierownik . 

I} 'l rurh 1 ·nąd eh O. W. P. thua 19 slyc.ziun br. 

od )Yo '-lQ p ( r\\ s;,;c zcbn1in1e .\Hoclych Oborn Wiel­

l-.c1 1 ohki \X &\\ ltcl'Cl,\"lllt'. Zorg~,nizowa,ntem 7el)rat1ia 

z::qąt sic: przl' · ie!. ks. :,1~d •<hzc1, l)rożdiy1iski z S\vier­

cz,•1w .. ·a z br •11(! po\'(y:i.~z~ pr1ybYlo zgórą :::\O ~i!-o­

d\vd; ze S'-'rierc-zy:1~· 1 pobliskich Z[emn1c. Z rami,_ 

n;.a \ ydz. P,o\X. Mto.iych. O. \\. F. pn,CJnÓ'IX•il oo 
. {ł,od\·ch k1-ero ·nil· placówki leszczy11skiej d11·h. Pa;n­

ko~ ski. \\' sx· cm przemÓ\ ,jeniu p1·zcdstawiając obo­

\Vl'ltk1 • n, dyc 1 \, obec Ojczyz.ny. sch:u·akle(yzował 

g- n ,,~ Obozu ✓• l'. Prclege,nt w szcrs1.ym zakre-

Joanna ·puściła z rąk pr&'aią karafkę, która si~ 

z hałas rn rozbiła o p-odi·otzę. 

'l rude.o ~ Io przypuszczać, a.by le.n hałas alarmu 

roc spo odowaL. 
r abrycjusz zb•egl ze scllod6w jak bomba, prze-

biegi s1cu zarnkn:1ł _po crchutk_u drz_wi za_ sobą, wł,o­

żył bulv• 1 przekc1a1 p-o lra\vn1ku az d-0 furtki ogro­

do CJ 1 gdy już wy<lo.~lal się na ZC\'-'•nątrz, blma. 

drżąc ze slra"hu. po raz drugi weszła do matki . 

Joanna n.l spala i zd.rn ała Slę być spokojną. \\'1d-0k 

rozrzuoon"go szkła 11a podlo<ILc wytłomaczyt ctosta­

tc.czn1e 1:.dnuc hałas jaki posłyszała. żaooe p-odejrz.c­

cuc na myśl się jej we nasuaęło. 

Co 1ę działo lymc1.asem z Klaudjuszem .Mar­

eaui Dla czego nie udał się za .Fabrycjuszem, skoro 

był ta ~ pewny, ze już mu się lera.7. nic wymknie? 

. I s1my odpo 11.:<lzi-.ć na to pod~ ·ójne pytan:c. 

Pozoc.-tawili'my eksma:rynarza. • ctasncm przej-

u •niędzy zabudowaniami amfill'alru, a tru-

pianu. Otacza.la go e1emnoś-ć zupełna. .N.ads-taW'lł 
ucha 1 posłyszał oddalaja.ccg•o się Fabrycjusz.a, ale 

ponuędzy tymi -xysokim1 murami echo jego kroków 

tak dziv:-nie odb"jnlo że Klaudjusz nie mógł Slę zor­

jento 1< ać, w którą stronę poszedł nędmik, za którym 

śledził. 
- Czy skręcił na prawo, czy 'l'la lewo?... D,o 

p10ru:na, ·c a ruc nic wi',cm !. .. Ale ... marsz!. .. m-oo:e 

mi srę uda ja.ko!. .. 

d.rh. prze\'(•,odntczący zeł' ·e. ż 

licz1uc podpisy,x-ała ck> 1cie 

I) Ch'•r J(aśe."111 ·• 
zainter~so;,. any<'h. poua 
naszego chóru do 'X 1„do1 
przyjnrnJe się przed h:. · 
t. _i. ,,. środy 1 :-.ol>ol~' 
1'0 za łat x i-cntu p::>\". n~·c 
klar. 1cj1 . zarząd rozslrz 
ka. Ze ,,'7.~lędn na• 
\X'y1:,l~JHL upra~za;uy 
ialne br n,.: ud7ialu \'< 

Jpt-c\X u 'l''yp:.icla 
ka.ndyd ,1ją od dm li 
zebrania plenarnego. 

I) Kółko W:o.:;:i" 
w ostatniej Ctl\X li 
\Vlo:cirmek ktć,d 1 

?olskim 1utro :,;· :1 

\lieczore:n. \V s ,ęp 
cje jak. !o.e:-ja f. 
żnxeT:i k" 'c1L~mi \'. 
,vątp-i 11:a z"'b:-an), 
dzerii~ \\' u'.:zoru. · 

fJ Z"rz-:d Zw. b. rrz. Pw; lań 
komunil,uje. że 1, · • ,, o 1, rju z 
szły l sa d„ o i br, :1 a u d a 
1wzy ul. i\.OŚCL,.11sk1ej nr. Ti. I{ 

atku.1rm~· zabawie na ·ze; '11 l .CCJ 

du.d~ . d-n1a 1 lute ..:o J godz. l , 
l'oisk;,eg-o ui któr,! Szan. drnno 
pr..1Szamy. ., \\'oltiio 'ć"• 

WŁOS Z i\KO WICE. 

w<'• Och~i.!1ie1.,1 • r 
odbę-·zi.e się \\ !l d1 e· 
na salt p. :\lal~ s1u\a. I 
ol.-.o~l<lZi,-0'~ t'. Z· pr 
kc'1\, \': ~pi r«J•. ·ycll. b_ 
straży pL(.'nl sz. n r 
l', S{)\'" nn• Oh~ •11 

"'I Tow. >o 
1„1·n,rue sL<; ,odl.,~.J 

p-opo . na sall dr 
kich czl-0nkÓ\'I: z 

mo:i.l' f:,O zolxcz:, l' z 
l ami 1 zacz~1 za · 
drugą. :\1(' ,.:ip') , 
k1llrn: l·tóre były . 
po p1er:-: :zem pol,ir 
.. e zto~CJ.. 

- .\ Io d'i,l>cł H' 

- mrncz,ll po<l no, ni 
11em jc!>l popro~tu n. cµo 
bić'! .. ~lam .ocho c: nar 
peklo... Polmcl7.,\ . pr 
~·~te;. naturalnie, 2. p­
lotra w zabudox: anlll ,, 
wytłómacz ·ć. po l'O tu p 
źle go to zaarnhar .... U'". 

Podrap.tł się 

- Nie. nie dohr,l !o 
rego wcale nie zn .• 1 n 
,vięceJ a może na n' je· 
no'\Wl.'· [.. o chlebod, "'c,· . 
tobym si'! ładm . · 
się narażoiwm 

Do piorunU: t 
nie ... tak nie 
węzeł t z,araz 
wiadomien.t o 
okrutniie ale 
nywarn. ve bar 
kiie poslanO\'l;"len.lC Klau 
g-om. r mvślał t!craz o 

Prz 11adc.k, iooyny t raz jego p1·ze,1;odati.k, pocią­
gnął go a pra o 1 p-ociąginął dobrze ... Przebtegł 

zybk1m kroki m dro,.,.ę. okalającą zabudi0wa:na.a., nu­

nąr postneżcn1e furtkę. którą truciciel porosta\l•ll 

ot artą 1 po p:u-u ch~"l.lach do tego st,opofa l]l,!,e 

~ógr się zorjentować, i:i zobaczył się zbłą.ka:U)"Ill w 

_akńns fab1D cie. Chodziło mu o wyszukairuie p,rzej­

scia do ogrodu. Ale ja.J,;.że je od.n.a.leźć? 
•1e zważając !11.1 to, że ~oże zdradzić o.beoillOść 

swo ą, bo ktarakolwsek z 001;::irują~ infirmerek 

furtkę. prw. • 
to nile bez pe 
moren.cy l 
dzileć, jak F 

Po upły,x 

z domu zdro 
l l)IJ7JC.Z bul V 

(Ciąg da1sz na.~tąp 



ZABOROWO. 
ZB) Klub Kawalerów w Zaborowie. W niedzielę, dnia 25. bm. odbędzie się roczne walne zebrrunie w lokalu p. Spychały o godz. 3 popo.fudallu. W razie meprzybycia dostatecznej i41ości członków odbędzlie 81ę pół giodzi;ny później drugie zebraJili.e, którego uchwały będą prawomocne. O liczmy udział priosi 

Zarząd. 
zo) Sprostowanie. W sprawozdaniu z w.1,lnego ~brania Stow. Młodych )lek w Zaborowie 2!.3.Sz~dl błąd, ponieważ sekretark zostalJ. dh. Benyskówna Marta, a nie j'3.!k myLnie podano Bempkówna. 

' ro) Stow. Mtod'ych Polek. Dnia 25. hm. (w niiedzielę) o godz. 4-tej p)poł. od'.JędZlic się zbió11ka wszystkich druhen u drh. pn:zeski Zielezińskiej. 
Prezes1ka. 

SWIĘCIECHOWA. 
śa) Zehranie walm Stow. 1\Uorl'ych Pntek odbyło .ię zeszłej ni.edzkli w Ogn:sku, przepelnionem gość­ani oraz młodzieżą. Zag.1H je Ks. P.1tnn, wyj.aśnia-1ją,c, że zebranie walne jest n·etylko przeglądem prac, doikonanych przez sbw., ale zanzem rachunki~m sutmienia dla każdej d,ulmy, o i(e przyczynih się do TOZ\V')ju organizacji. Po chóowem odśp,~ewaniu hymnu Z\v-iązku, przeczytano ~rotJkół zeszłoroczne­go zebrania waln2go, p:>e.~em mstąpi-ły dwic detkla.­ma-cje. Sp,m'rnzd.3.niJ. składały: dr 1. orez. A. Kasińska, ogól•ne o warunkach p,acy; dr:1. "'e~-:ret. K<>nicczn.a re­reforowała już szczegółJ\'<;'O osi·• n· :k r~zuftaty, d:>­konane w roku sprawJzdawczy:n: zebn.ń odbyto 18, posiedzeń zarządu aż 20, d-=-klamdcyj wygłos~:>no 28, referatów 18, ni::'które na,-.:·et przez druhny, nie li­cząc różnych u:-oz:maiceń. Odbyto 3 zab.1wy i wie­czotiki ob'.Jk mniejszych imprez i zebrań uroczystoś­ci.owych. P,zeclewszyst\:c::rn um.c:blowano bardzo do­statnio Ognisko. zakupiono ksi:iżk1 do biblj'.Jteld, p,rzy nory do wy:h. fizyczn., JrJ.z grv PQJkOjJwe. Druhen rtczy stowarzyszenie 45, podziebnych na 3 zistępy; ;."2ynne i ruchliwe są następujące 1kółka: śp-tewackie, abstynenc,kie, \,;·ycho\·c fizycznego Jraz :-cl,i;ijne ze sekcją eucl,ar, 3t., rnarjo!-ogiczną, Jitur;riczną i misyj­ną. Miło było sbchać tak bJgatego donbku mJodej organizacji. Drh. skarbnkzkJ. M. Wiertelćwna mówiła o finansa:h stowa:·zyszen:.1: d:>chodu było 1288,31 zł, w tern 400 zł subwencji Min. Pr. i Op. Sp., za którą .Młode Polki są bardz:> wdzię:zne rządowi polskiemu. Rozchxlu było również bardzo dufa, a jednak na ten rok ponsbło gotówki 165,14 zł, z których 100 zł. oddano na książeczkę P. K. O. jako fundusz żelazny na sztrndar. Drh. naczeh Hela Kasińsk1 refero\\ 1ła rozwój wy-:h. f1zyczry., dzię­ki 3 wyc:eczkom. licznym rwiuen;om, g~xn rucho­wym i koro"l,'I; xlom, st0warzyszenie p':lsiada whsny sprzęt. Ze sprawotdani.1 !;·btjcte<brki drh. He!. N:>­wackiej dowiedzieliśmy się. że książek jest 98, naogół ba.rdzo po:zvtnych, z których te~ mbdzież skwapliwie korzysta. Dh. gosp. MabłJwsk.3. przedstawiła bogaty stan majątku. stO\'\;·., który \':)'nosi 1015,75 zł. i mie­ści się,. w ślL::znie u:neblowanem Ognis 1ku, w którem są 4 dług-ie stoły. 50 krzeseł, szafa, dwa ołt.:i.rzyki ze stopniami, obrazy i duże fr, 1:·v, ,1nz wide Innych wartościowyc!1 rzee:y. - \Y/ dys,kusji pJdziwian0 ogóLnie tv 1e do 1onanej 1ra:y i tak wielkie bog3.c­two, osią;;n·ęte w 1 i p1ł nczn.::j pracy. Po zdaniu komisji rewizyjn., które podała drh. U.tri , i..'tH, u­dzielono wśród aplauzu a.bs)lutorju:m t-lk dLielnemu zarządowi, który też następnie we wybor,:ich P,JZO­sta"\'<·iono zupełnie ten sam. - P.) stosowncm p,rzemć­wieniu Ks. Patrona. przyjęto szereg ikandyd3.t-=k na druhny, a że żadny:h wniosków nie zgłosz::>no, prze­to zakońc2J:mo zebranie odśpiewaniem pieśni wieczy­nej, poczern 4 druhny odegrały na pP)wizoryczniej scenie krótką kc-"'"!edyjl.ę ,.ZabawI1i1: pomyłki", sp)•[-. szczoną prz~ Ks. Patrona. · 

-o-

JUTROSIN. 
jn) Koor,elarj,a tut. Posterunku Połicji Pańslwio­wej, 21najdująca się dotychczas w domu miejskim przy Rynku obok Ratusza, przeniesi,ona wstała do domu b. Kom1sarjatu 0bwod. przy ul. Hallera U 
jn) Dwle mleezarme . . iiasto tut., nie :nające od czasu n1edaw·nego żadJD.ej mleczarni, doczekało się obecrue aż 2. Przed mniejwięcej pół rokiem zał,ożył p. Kajper ·z Pleszewa w naszem mieście mleczarnię ~ zabudow:m.iach p. Bobkiewicza. Od kilku tygodni tstmeje druga mleczarnia, której właścicielem jest p . ... ·o~ick1, również z Pleszewa. Obie mleczarnie mają jako tak!e powodzenie. (a.) 

WIELKOPOLSKA. 
w) Nowemiasto. (Tajna giorzeJn1a.) Rewident sikar­pawy p. Tyloc:h z • )wego:niasta wyk!ył tajn~ ~ pełnię na strychu w budynku robotnika dJtmmJal„ 

1
nego J. Der!ichowsk·cg:> w Kfę~. D. przetrzymyw~ł ~ uhiikarj! n.a strychu od dłuższego czasu 3 osobni­~ów - nieja!<ego \Vudla Oaw'iczk.3. i Oranow-icza, iJ)ochodzących rzebm.o z miasta Lodzi. \Vsp)mniani łyli tylko z kradzieży i fabryk-"cji spirytusu. Ra, busiów oddano d) dyspozycji sądu grodztkieg) w Ja­rocinie. 

w) Wronczyn. (Niesłychany napad' na zeb·anie.) ~XI ubierrłą n" ... dziel odbyło się w sz,bl~ w Wron­
Z} nie pod Mo ~ m (p")w. poznańskiego) r:>cz~c ~a;ne zearnnie wzoroWIJ pracującego Stow..łI'Z,Yszema 

Nredzi.em, dma: 25. stycznia l cf:fr 11. 
Nr. 20. 

Skomplikowana sprawa nieporozumień w L. S. M. Pnylrry 1obo-w~ąz,ek spadł na głiOwę ried,akcji. Jest n1m kioln,ieczmiość wytoczenia ina łamy „GbDsu" spr:awy mepo:riozumień w Leszczyńskiej Szk,ole MuzyC7µ1.ej, które 1IUepolrzeb11Jte stały się tak gboŚIIl:e i wywołały fatalJD.e podmooerue, jakie IIl.igdy inie sprzyja rzeczo­wemu rozpatrzoom sprawy a częs,bo je zg,oła ume­możll :viia. ~fając t,o na uwadze zachiowywaliś.my przez całe tygodrue k,omple!Jne mi1czc1Uie, naslę.pi2ie ,ograni­czaltśmy się do sz.czuplych informacji i lako 1t1IcZ1nych odpowfodzi. Aż wreszcie „bomba pękła" w postaci jednego 1 drugtego obszennego a:rtykułu tut. dziein­nika JlJiem .. ,Lissaer Tageblatt", który podnosząc jako rzel,,om,o dziwny ,objaw milczeinia prasy polskiej, wy­wołał naszą rep1ikę. N1e chcąc sp-&.Łniać się z ,odpo­W'Ledztą i .nie mogąc w związku rute poruszyć cało­kształtu sprawy, a zmuszen'I. do 1Lczenia się z miej­scem (na łamach gazety) 1 brakiem czasu (wszak mnó­sl\VO Iillllych doni,oślejszych spraw mamy ood:zien. ,na warsztaci,e) daliśmy ,nie wyko11cz,ony we wszys-LkJJch szczegółach ob.raz lecz szl(JJC pobież.ny, jak o tern śW'l.adczy choćby k,orekta. 
,Yyjaśniemie ,ósła.tecz;n~ w danej sp,rawi'e dotn,d wogóle me nastąp.Ho i ze s.trony redakcji nastąpić rue może. - ·1e podejmujemy s:ię zasad,niczcgo ri!>z­trząsruua kwc.styj, w których mi.ar,odajnie może opiin­jować pra,,·ntk. pcdag,og, muzyk z gTona osób bez­poś,redini,o w l.ym wypadku :niezai1nlcrcs,owa:nych. Rzecz znamrnn.na, że nikt z takich osób mie zgl,o·sil się do nas z pr,opozycją zabrarua gl,o.su w tej matcrji. 

Zndrm1e ,nasze sp,rowadzal10 się do teg,o, aby mily­g,ować .,w,ojujt1ce strony'·, aby zdawk,o-wem1 grzecz­no§cia!I};l a tembardziej ruieszczerem uz:nu,n1cm nie podntecuć ich do ataku - lecz, przcci•w!nie stru­m1einta:mi zimnej wody gasić illiewczesine zapały 1. może mekiedy g,orzkic:11i lecz zawsze szcz1erem1 s;o· wamt prawdy powslrzymywać od burzeaua mostow zgody. 
Terhinlcllna s!rl)lna rac_j-oinal,nych w tym kierunku zabH\~ów została przez przedstawLciela .,Głosu' omó­W'lona na zebranm w dniu 15 m. b1eż. 1111:Ię,dzy ii:-1-ncmt w ten sposób, iż należy zaniechać bezccI,owych a podniecających zebrań, że nie moż.na ani straszyć L. S. M. ant też zwracać się do niej z prośba.mi -lecz lrzeba podjąć pertraktacje na g-runCLe neutral­nym oraz ż.~ do czasu zakończcin1a p•::>rlraktacyj n.i-c mogą się od.bywać żadne zebrania rodz1cielsk1e. Te pl.llllkty widzenia uzyskały jedtnogł,ośną apt'obatę. 

• .Konuleł wybrany w wyniku pomi"ni0neg,J zelJra­ma miał nicwąlpliwte dobre chęcr - cz~· jecl1nak wv­Wlązał się dobrze z zadania sweg;o, które okazak> się lrudnie'jsze i wymagało wic:cej trudu 1 crnsu, .tuż oobe może niektórzy jeg,o członk,owie wy,obrażali? Zamm prze.idziemy do próby ,odpowiedzi ,na lo p_v­tame, wypada udzielić mu głosu. Otóż w dniu wcz.o­rajszym przybył do redakcji p. dr. Gummer 1 pr1.e­wodn1CZący Komitetu i wręczył .nam .następującej treści pismo: 
Kom1let, wył,ooriony dnia 15 st_ycznia 1931 r. na zebramu rodziców w lokalu p. Ilskie~o. stwier­dził na posLedzeaiu swem w dinlu 21 slycznta br. w obecnośCl przedstawiciela Leszczyńskiej Szfoo­ły Muzycznej bezpodstaw,ruość zarzutów, poJ'llLe­s1JOD.ych ze strony pew 1nych osób przeciw Leszczyń­sk..tie.1 Szkole .MuzycZinej. 
Podkreślamy, że L. Szko a Muzyczna jest za­tW'Lrrdzona przez Miinisterstw,o ·w. R. i O. P. oraz grono nauczyctelskie posiada pełne kwalifikacje, ró'wweż zat\·derdz,one przez i\li.nisterstw,o W. H.. 1 O. P., wobec czeg,o. Sz.k,ola zape\'v'!nia ucz..n.i,om tego zakładu pel1nt>warbościiową nankę. Wyrażając Dyrekcji 1 gronu p,0dagogicznemu L. S. M. pełne zaufan.Le L U7.nanie za dolychczaoową owocną pracę. życzymy dalszeg,o jak najlepszego rozwoju Szkoły. 

Tern sa:nem uważamy sprawę tę za zupcbn,Le zlik\':·idowaną. 
(-) Damelak. (-) Gummer. (-) .Miichalak. (-) Ulakow·a. (-) 0rszt_vnow1cz. (-) Bryz~ . Szczerość 1 bezslroo11 ,ość. których ·aku mkt nam chyba me zarzuci, nakazuje (po przyLoczcniu powyższego ptsma) podmcść szereg wątpliwości, któ­rych znpew1ne podp1srune porl oświaclcwniem tern osoby nam za złe nte \1C1ezmą. Wąlp,llwiości te ujmuje­my w ktlka pytaJJ., a mianowicie: Jak mógł K,omttel stwierdzić bczpodsta\x·niość zarzutów. sk,orio nie wy­słuchał drugi.eJ strony l nie za.s.ięg!Ilął ,op1,n_j1 fachow­ców, (me przesądzamy czy 1 coby ,oclpowiedzielt). Dlaczego we wt,orek stwr,rrdził Komitet 1w liście d10 

Młodzieży Polskiej. przy udzial·e cz!t:rnków Patronatu, przedstawidela ordynacji Bcndlewskiej, P. hr. Le­dóchowskiego z Wnnczrna i star,zego spokczci'1-stwa.. Już p,zed rozpoczęci ... m ;:cbrania wL-tn;nęł 1 na salę bojówka „Strzelca" z \Vroncqna i !"l·xlrza wraz z swym prezesem. pie1karzem Podżyrloe;n z Wronczyna i instrnktorem. sierżantem Orz~śk)wia­kiem ze Stęszewa. W -:zasie qbrad próbow,rn) prze-­sz,kadzać. jednakże obecność p. rlr. Led ':duwskiego. 2ltl1usiła wvrostków Strzeka do )cllożeni:t swy-ch u­miarów. Dopiero przy lo11cu zebrani\ przy wspól~ nym śpiew;,e kol-endy „Bóg się rodzi" p,1częli bo­jówkarze hałasow.łć i naśmiewać się ze śpiewającyd1. Gdy prezydjum walnego ZebraniJ opuszcnh SJII;' prezes Strzel'.::a Podżvrc1k zaczął si(','. głośni) odgraż1ć ordynacji Bendlewskiej i duchowk11stwu a si-crżan1 Orześikowiak nie szczędził wyzwisk w rodzaju: Ś\Vl~ nie, psy itp. Wychodz:icych zaś przy sa;nym. 1ko~cu w naj\'<riększ\ ,n srokoju ~z!Jnków zarządu I kii!ku druhów S . .M. P .. niosqcych przybory, jak 1.ampt, stół, krze ło. lichtdrzr. krzyż itd., narndli w kuryt.irzu bojówk.a.rZt" .,Strzelca"> biji(.: jc)1 po tw,1rz.y _i _gbwic, 

L. S. M.), że poni.edziałk,owe zebram.ie (L. S. M, stwiOrzyło iDJową sytuację, wmemożlllwiając ,odbycie zebrama jego z L. S. M .. a nazajutrz, wbrew treśel. 1 tendeincjt pisma (nie p,oclainte termil:rn) zebrainie jed• nak zwołał-? Czy przejścLe do porządku nad wskac z81Il.'1.am1 zebrania (w dn. 15 m. bież.) oo c:Lo wstrzy◄ mama się od zebrań (rodzicielskich). ,oraz niep,riowa◄ dzetnia dyskusjt na gruncie L. S. M. inie pozbaw-tło Komri.letu racjt bytu, czyli prawa pertrakbo"'ainia ł wydawaJiua opitilji•? 
Ile.z \\'yjścia? · Podobnych, jak powyższe pyta11 możmaby jeszcze ,vtęoej formulowa-ć - ale- zda­je nu stę, iż parę wystarczy, aby dojść do wruo,sku, że właścHvego wyjścia z Lrudnej sytuacji inie ZJnaI,t;,. Zl!Oll1JO. Zgóry przewidywaliśmy, źe t,o będzie ,o-rzecb: ~wardy 1 me kwapiliśmy stę poruszać tej sprawy W\ ,,Gl,osn,e' zainim nie będziemy do teQ10 zmuszeni. MV , wyjśc:ta wskazać me możemy, bo jakże się należyci3 1..,orjeint,o\X'flĆ, jeżeli n1etylk,o każda sti,olll.a oo iiI11neg11Y tWtlierdzt, ale nawet jedina str,ona czę,sto treść swych wyjaś1111ie11 zmienia? Tu nie kto 11nny, jak właśni Komtet mógł był doprowadzi,ć do ścisłego• stwiertlze.l n11a faktów 1 wvsunir,cia wni,osków lecz nasz.em zda­n,Lem zawinit brakiein slanowcz,ośc1 i zbytnam pio-1 śptechem. \X zięciem się do rzeczy z „lekkI·eg,o końca". 

Co 1h.Ie.i '? - nie chcemy przesądzać, te:nbardzi,ej, że ze strony L. S. · :\l. -oświiadcr.,01110 1I1am, że wszystk,,) już jest w porz~clku. że ni,ema ,o czem mówić. Rzecz dztw1na, że jecl,nak po łych s!,owach w da1szym c1ą-) gu CZ.YJil.llOIIl,O zabirg, w celu 7rol)ie:n1a porządku, że duż•o jeszcze mówi10-no. 
Osoby, występująoc po julnej t drugiej silronil chc;•e_libyśmy traktować jak naj,oględniej i za-oszczę dz1c 1m niepotrzclmych przykrości. Do p. Ogryczaka mamy jednak żal, że zasypując nas slm'<.am1, nie polraf1ł czy ,rue chciat nas poinl'orm,ować śrlśle i k0n• krctme nawet w tych sp1"'l\vach, oo do których zda,., me dyrekt,ora adminislrncy_inecyo wiru!1,o być ::nta1,o•I dajne, Patil prof. HanmlL przcdst:nvił nam impo,nu-' jące mnóstwo dowodów swej szel'Okiej 1 długoleLniejl dz1nlalnośc1; dowodów lylc, iż trudno je nam byłoby przeczytać 1 zważyć. Wywiera też ogólnie nader dodatme WTażente, jak,o człowiek kulluralny, wszc.chstrorume oczytn,ny, ,,uprzcjm,· 1 intcligcmtuy. i Nie poshdamy ,iec1nak o ni:11 hrlnych od i,n!1_,·ch, dawirueJ znających g-o ,osób refrrcnc:1. ro ll,o charak-' teru 1 t. d. Wprawdzie jaknajdodalnit'i mówił ·o n'm' przed m~es1ącami właśinie p. Ogryczak ale obect11e jest wr~cz odm1eirunego zdrunia. Be1,st1·0,n.nic stwkr­dzamy 1 podobną po driogLC,1 s11,onie rozhicż.nośc:, bo I p. prof. Hamułt pochlcbl1!c pof)rzedni,o mó,, ił o p. Ogryczaku, a teraz :iinaczej. Jakże ,vięc 1,orjon,.. tawać su:;. jakże wierzyć na sLowo, kiedy sbwo I-n jest tak zilllel1Jle. St,vierd1.amy tu \,·in~ obustro,runą, bo przcc1,eż [l.te naszym, ale tych dwóch zaintrrcs,o• wanych bezpośredmQ str,0tn, tych <lwóch pnnów byk, obo\Vtązkiem wzajemnie poznać się przrd przy~lą­p,1-emcm do współpracy a tembanlzirj przrd w·ygłasz:t­ntern opi,nji, informow::m1a 11t1J11ych. 

. \\' rezulfnc1e powyższych rozważall stwierd1,:1111y, że wczwan1u .,Lissaer Tageblall'u"' i oo wtęcc.i ,vrz­wamu lkznych CzylrLników naszych, aby ,.krm,1.. -~ kopję ,o pra\,::dc;", aby wyc1ać wyTtok ,o w11nLe, ·O kwali· fikaiejach t wreszcie o Lem, kLo w1ntcn być dyre1do­rem Szkoły t czy należy, czy warLo, c1.:-, I rzeba (już zapisane) posyłać do niej dzieci_ - ntc możemy zadośćuczynić. Pozostaje nam st\vT'erd1,ić. że ,~ ina oo do mcstwirrdze.1ia faktycz.neg-o stanu rzec,:y. (1iie­stwwrclzruia objef·Ly,\ ncg,o i wszechslt'on11c~o)1nie Idy po nasze.1 sl1v>n1e. Ohow'iązek przez na!:> znlmmia _gl10sn w tej spraw:ie był podwój n.te przykr.,. bo znsadn1cw nir mosliśmy siic; podjąć dotarcia d,o se<ima rzeczy, a co lyczy jej slfton 1. szczegółów, jakie 1110-gly w·chodz1-ć \V zakres naszych kompetencji i ob:>­w1ązków - musieliśmy stwierdzić w inuę prawdy, iż żadna slrona me jest bez zarzutu .. ,Prawcla' wh­domo. ,,w o-czy kole", - w1c;c tą clro~q urazić lrr..e• ba było ob1e slronv. Nie. potrafimy jednak nik 1mu schleht.ać t niechccmy ant komplcnwnlaml ant dek· townemt złośl1wościami zaskarbiać s,obie tame_r~o p!t­kiasku, Dalecy j,,stcśmy orl potępianw Komitetu, że nte zdołał opn.n0wać syluacj1, że się należ.vcie .nie z,oo-­jeinlował. Trudno s1ę 1nmn-t dziwić. skoi,o naprz. ,,L1ssacr Tageblalt" w ciągu trzrr:h dni wygłosi~ dwie krańoo\'v'O z sohą sprzeczne -opt:nje 1 [,o, na domiar zła za każdym rnzrm w sposób brzwzg-lęd1ny, jakby bezapelacyjny. Tak 1-l,mowc7,o ... .lekkomyśl1I11-c nikn­go ru,e sądziliśmy. ahv l nas n1e sądzono. 

aż do krwi. i znęcając się ncld nimi niemiłosierni<'. Odznaczyli się w tej podłej rob,c:i:~ c1,łonkowk Str7.el ca wyrostki Kaźmierz Poclżyrek. Anhni Szvmkowiak, Ig~acy Rybarski, J,1n Bufhert, St111isł1w K_uhi_ak,_ u~ czeń Podżerika., Władvsław K 1cnnmek i· mm. Za­stanawi:l.jacyrn i smutnym obj 1we:n bvła bczczvn­n-0ść policji, uprzerlzi)ne,i o n:.t1ncb:i •. C1łe rrz 1 kre zajś"ie przypom.inaj:ice n 1p.łcly hord niemi~clach m, srokojnvch miec;7kańców rnlskkh w wi-oskach ~ graniczńvch. świadczy o mora!n m zw\ tY)ctnicnin. Po­żałowani 1 godne s~ ndctóre jedn,stki nlsze,i 1111ło­dzieży w:ejski j. id;ice na lep płatnvch 10-i~ 1torów. Publ-iczną tajemniq jest, że śchga się ja 0b1cc n 1k1-mi i roczęstunkami., że każe c;ię .i<'.i c;piskować prz i~· S. M. P. i p:-zysięo-ać, iż nie clopuszc:7.ą do z"bran S. M. P., - czy może dla tego, że na sztanc! r.z!Ci S. M. P. widnieje obok 0:-ła hhleg, > święt~ zn 1111,: Krzyża? \Vię-kszość jednak zdroW'.) mvśl;1r,l idti' I. prawd1i~· :e patrjotyun~:n:i tr,1,Jr,i imi S. M. P: ~ ;,;mog;i i-:::h 1ni napadv .1111 szyk flY, - W\·lr:,x'~fl 1 
t m wi 1·sz.vm ~patem pra.~ow1c będą rnd s,, tell • 
rrzys1Joś ią Polski. 
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Z Poznania. 
w) Gniezno. (Zawiiesłleni,e w uriMowanlu wice­

;)Tezydienta miasta). iWojewoda p:)Zn~ńS1ki zawicsit 

w urzędowaniu wi.ceprezydenta m. Onbe'.Zna p. inż. 

Ma'ksymi'ljana Hen,sla. Przyczyną zawieszenia ma być 

to, że komisja wojewódzka w osoba~h pp. Slw­

Slkiego i Zdzk•chow1cza, Custrując w czasie od 17. 1. 

do 21. l. br. zakłady elektryczne i gazownię w on· ź­

nie, znalazła podobno jeden bałagan. Dziwn,:!'.m jed­

na1k się wydaje, że ta saima komisja wojewódzka w 

czasie od 24 listopada do 4 girudni1 1930 r., b:1>­

dając gospodankę w Gnieźnie m. in. zakłady dek­

trowni i gazowni, znalazł.i wszystil<1:> w najlepszym 

porządku i wyraziła p. Henslowi pełne zaufanie. 

w) Wągrów'iec- (Wielki pożar.) Na fof~arku K:.a­

z~mierza Sawarzyńs•kiego w Rejowcu w p:>w. wągro­

wieokiim, od iskier ulatn:ających się z komin0w d:>­

mów mieszkalnych, zapaliło się podd-:1sze stajni. Spł:>­

nęły doszczętnie ob::>ra i stajnia. Straty pogorzcl:>w~ 

oblicza się na oki::>ło 40 tys. zł. 

POMORZr .. 

P) Pomnik wd1zięczności. Prace 1>rzy budowie 

pomnika wdzięczności, który, jak wiadomo, buduje 

się na miej&eu, na :którnm stał za czasów nkwoH 

pomnik Bismarka, mianowicie na placu :niędzy zru:n­
kie;n a Uniwersytetem, posun,ęły sH~ bardzo znacznie. 

Łuk tryumfalny ukończono krótko przed nastan.iem 

mrozów. Oczyszczan,iu ścian kamiiennych przeszko­

dziła zima. Obe{:'nie airtyści-rzeźbiiarz,e pncują nad 

rzeźbama, a artysta-rz,eźbiiarz, Różek, nad postaicią 

główną C~stusa Pa~a. Z ~~osną ?:<?stanie ~Junięte 
opar:kanieme. zakrywaJą;ce dZlS p,owazną częsc p_:>m: 
nika ,c,az tarasy, pocze:m dop1ero ogr·)m potęz':1,eJ 

budowli. uwidoczni się, P.rzedp:>le pomnika będzie 

wyłożone 1k:>stką mozaikową, przy~e~ ·rxlsron!a się 
szerokie schody, tarasy, uprzystępmaJące publtczn :>­

ś.ci przejścia poprzez łuiki boczne n,a drugą stl':>nę 

pomnika. W ten sposób •:>twoirzy się także perspek­

tywa aż po Teatr .Widki. 
P) Zjazd k,;;ic:iy Y>atr-o,nów zw. Towarzystw Ro­

botników Kalo!·c·.'ch odbędzie się w Pozna,n.lu, w 

środę, drua 28. stycznia br. na sali św. Wojciec~a 

(Aleje Marci,nJwwskiego 22;. Obrady rozpoczną się 

o aodz. 10.30 w·edle :nast. porządku: 1) Stan obecny 

Związku. 2) Projekt Z\VIązl-:0\VCj kasy pośmiertnej. 

3) Jubileusz 40-lccia encykliki „Rerum novarum"'. 

M. in;n. omó,vi,one zostaną pro_gramy 1 clgrzymek 

jublleus7,0~· ych o Hzymu 1 Częstocho,,:. . 

wynosiłaby więc 5.370.000 zł. a. a Cho:-y~h r 

ponuje spłatę tej kwoty w naste;'JUJą':Y ~pJsob. O 

tówką ch:e wpłacić 1 milj. zł; na pokr;c1e zaś poz>­

stałej kwoty zalic:zonJby 2 domy K ·y Choryc: . 

które przejęłoby rnias o warbści 6oą.o~ ~ł, a I'('­

sztę c:eny kupna uiszczanoby rau:1;1 m:esi~czn,e~ 

w ciągu lat 15. Referent p. inż. Mackowu_k w~ raził 
pirzeikonanie. że transakcj.1 ta nic przeds uw1ałaby dla 

miasta żactnej korzyś-:i. Miljon zbtych, otrzvm!n-e w 

gotówce, trzebaby zużytko-x·ać na w:·bud:>~·101e no­

wy-eh pomieszczeń d!:1 straży poż!:-n~j- <?::uch_ ten 

może, z po\,·:>dzeniem zużytko\l·ac rown -ez 1a·EO, 

które nieDaw~m óędz:e musiało przeprowadzić k,'.Tl.l• 

sację urzędów miejsk'.ch. rozpros7, n)_C~ po . ·, _u 

dzielnicach miasta. Referent jest rownrez zd .. ze 

gmach przy ul. Grunwaldzki-ej n·e .:idoo · ~~ ~y­

mogom n:>w,Jczesncg, sz;-1ita1n:ct'J:'a. ~ , k:,zosc r d­

nych opowiedziała sie p.-zeci\l'~J sprzedaży hot'C'lu 

Kasie Chorv,::h. 

p,► 'f.orui1. (Ziemiainki przeciw BrześCJ() 1), ,,Sło­

wo Pomorskl!e· zamreścilo następujące oświadczenle: 

„Uważamy za swój obowiązek sumienia p,rzylączyć 

sLę do gł,osów op;.nji wzburwnej wiad1omośc1anu ,o 

gwałtach l>rzesk1ch 1 nicposzano\Y!anie naszych praw 

l godności człowieka. Towarzystwo Ziemianek P-0-

morskJ.Ch, kolo ch-0jnicloc. Znrząd: .\nna Sik•orska 

(Wielkie Chelmy), Zofja łtóżkowa 1 żab110), :\larja 

Główczewska (Wanuba/'. 

p) Torufi. (Wyrodna córka.) W Rad:>wiskłch 

,\Xliel1kich w pow. wąbr 1.eski1n zamord :>wano rzeko­

mo w celach rabunkowych gJsp,odarza Jana Kozbxr­

s1kiego. Obecnie został•:> stwierdzone, że rnorrLrst · a 

dopuściła się córka Kozł::iwskiego. 29-ktnia M1rj:i.n­

na, 1której dopomogła w tej ohydnej zbrodni jej mł d­

sza. siostra Berta. J\Llrj 1:rnu zamierzała wyjść u­

mąz za pewnego osJonika, kt6ry muł zasl.JJ'g-aną 

~pinję. Związ:kowi te;i1t1 sprzeciwiał się )jdec M r­

Jan~y, która na wvp·1dek I t nążpójśda mi3h otrzv­

ma_c ~ tys. zł. posagu. 1\11rj:inna postan:>wiła usu­

nąc OJca gwałtem. Ody k:y!ycznego wi.cZ)ra matki 

nie było w do nu, wyndna córka strzeliła z re-.: ol­

weru do leżącego w łóżka :>je.a, zabij.łjąc go n.'.l !11°'i 

scu. Aby upozonwać mon.lerstwo rabunk::>w .... , obi 

cóPki zabrały ojcu 200 zł i ukryły je wraz z rc­

wohverenn na strychu. \Y/ toku śkdztwa :>bie córki 

wypierały się zbrÓdni. Dopi~ri:> po dwód1 dn:ach p-rz: 

znały się do jej pop•lni~nia. Ojo:>!xijczynic'. osa.dzon:> 

w więzieniu w Wąhr/.eźnie 

p) Gda11sk. (Pr:,k• or p-olilechmki zabrania Polil­

k,om wsl(!pu ua w, ·.il,tdyl, \: gtia1islac.i po il d11 ce 

na tabllcy, na klórcj \, ywtcsza się o[cj, Inc o o­

szC111La z ap1'obalą rcl,Lor,1. JCden z pr-ofcsoró · .) ie­

sił zawi~domicnic, w .,lór 'lll wyznaczył go '11,iny ·y­

kładów, przyczcm zarnacąl, że .Pow.cy na '/-.. y,~ a ly 

te nie mają dosle;pu. h.ro le.n jest charakl ry.,, ycz­

ny dla naslro1ow, p.1-ic p nuj:\ na gJa6slnej l1-

tcchn1ce. Zauważyć nalci.y ze do uczelnt teJ uczę­

szcza :-no sludc.ntów Polukó,v·. 

S"ĄSK. 
ś) Katowice. (Niesłychany fakt inwig,'acji p,o ·­

eyjneJ>• ,,Polon,i.i' pi.5ze: W '.:>1eż. tygJdniu zwi'C'l"'zch­

nłe wł~d1-e pol~cji \Y/oj-:-.x udLtwa srąskicg.) zwroc ły 

,ię m. m. w 1 alo\X icach do bmis,:irj.atów pol"cj1. w 

kt~ry~h obrębie zn:ijdujq się siedziby par fji ka­

tol_wk1ch z na~łem zapytaniem w sprawie nabożd1stw, 

ktore odpra~1.one z:>stały na intencję uwięzionego 

sen_atora WoJCl\.:Ch~ K:>rfantego. Domagan0 się 0<1 po­

szcze~ó_lnych kom1sarjatów stwierdz nia m. in.: ile 

na?o~enstw odprawi rn:.> w d mym koścde; kto je za­

mo~1ł; kto odpraw_ił mst 'w. i który z ksic:żv w·­

głosił 1ka1an1e (treśc kazan:'J.); ilu wierm·ch brało u­

dział.~ tych na\)0Lei'1 t\\ Jch; czy były - l)OCh :,dy po 

nabozenstwach; czy w n boieństw.ach bmlti udz1ał 

urzędnicy pa11slwowi i jacy itp. OdDOwt dz1 na te 

i inne !)ytania inwi-gilują~c władze domlł.g.aly się w 

tempie, p~z1na~·lonem._ . 1e ~fega kwestji, że taką 

samą rnw1g1bCJę w teJ sprawie przeprowadzon::> ró­

wnież i na pro,x iw·ji. P.} ta'.ny się wobec tego: Komu 

potrzebne są wynn[!an~ od p)dwłJdnych org,rnó-w 

policvjnych drrne. wzgf. int~or 1acje? Jaki cel jest tej 

inwigilacji? Chyb.a jd nc Jest - jak na dłoni, że 

cała ta .1kcja po'ic\ jna zw:·óc_ona jest przcei 1(/ tym 

duchownym ,ko~ci iła katol1ck1ego, którzy "\ spólnix: 

z lud m słali modlv d,) B ga o szczęśliwy po ót 

jego wodza z •kai.ni w:ęziennej ! Zapytujc1IT1y się wtę-: 

wyraźnie: komu 1 na :o tJ potrzebne? Kto tu ma 

paść ofiarą tej pr;:> n 1,..,{on~.i .1kcf p,li:cyjnej? Co 

na to p. 71in. Sla:v-oj- ,cl db:-;sk1? 

ś) Kalio\\i<-('. (,,Uci kani" • l ·mey polur' . .1 Jł')­

Hrj1 la). Onegdaj \\> 1ccz 1r m xt S,7m1a.no\\ ie. h p<>­

wracaJąCY :ie slmby p ,l1cjanl Jcst,vnek natknął 1ę 

na J mr,z.czyz,n, I lorzv dla sp1 ow.okO\"'Ciania g::i śpi -

wall nJ.cmieckq pic n" re~olucyjn.ą,. Ki€dy J)Dl'cj • 

wezwał ich do usp)' oj nia się ,osolmicy ci rzuc · 

&ię naó, powahl1 na ziemię I clolkll'-"ie pobili. Pod­

czas szamotania ud Io się p,)';t~run owemu wy<19b.Yć 

rewolwer, co ~klorub n p t51n ków do uoeczkt. 

P) Ar~s.:.towanie terorystów. \Y/ dn·u ,neg a~­

szym naskutek zarządzonego p:>ścigu pr~?z urz) 

śk<kzv. przytrzyma.no i osadz:mo w arc~zc ~ do d s­

pozyc}i p:-Gkurat)ra. snrawców nap d' rabun_·c-

wvch na dwory: \V Sli\\:'TT :e. Brzozie i "C'!1 c_ . 

Ba11dytów ujął· \l:·ydział śl.12d::z · na teren·c P.ozn.anh. 

P) Sprawa hotelu ,.Pol1onia''· Na ost 1tn;em po­

sie<lz::niu Rady l'v~:ejski•2j omawiano sp:-J.wę sprze­

daży h0telu .,Pobnja" zb..1dowanego z pow'"'dll P. 

\Y/. I(. poznaf.s,kiej Kasie Chorych. Kasa Ch•Jrych 

zamierzała n.1być hotel wraz z zabudowani1mi str.lży 

pożarnej na szpital i ubiik.acje biurowe. - lr1Jszt bu­

dowy .,Pobnji" obli-::zono na 4.610.000 zł, do czego 

dochodzi bszt zabudo\x'at1 straży po·żirnej 460.000 

zł oraz wartość gruntu, zużyteg) pod budow!ę w wy­

sokości 300.000 zł. Cena sprzedażna 1::>bjektu tego 

P) Z teatrów poznańskich. Teatr ''Jki: 24- 1. 

„Holende, tuła-::z" (wzno\': · .n\"). 25. 1. ) godz. 3 

popoł. .. ivlada'Tl~. Buttdl)''. ~=>: 1. w~ :f: 'fl:~~~z6-

baletowy - .,M~IJony A:l,"\;1a _ 1 ._,~_p:.J<lJ~ L\: _ 

I 
- Teatr Polskt: 24. 1. .. ran ~mi-, :-o_ . _::,: t. 

popoł. .. K:>ralja i Ska" 1 ceny zn z:>ne). ~::>. 1. ::z. 

,,Pa.ni i\fni ti·owa''. 26. 1. :,hteres z A':ll~ryką'. 

I 
Teatr Now\: 24. 1. ... ·i~ rzu"ai 'Un·c ma( 1m..: ~S. 

1. o godz.· 4-tej )!)Oł. ... i~~otk' kró ~w~ki:: . 2'5. 1. 

śJ Kał::wire. (I. ,c:. wale ,o~rabienie 1nauczyc·e1k1). 

\, s mo poludrur 'ródmieściu Kalowie dokona•Il;O 

111rslychr 1ic śmia. nap3du rab1;fikowego. O.o prze: 

chodz· _ceJ ulicą .\m1y SzewczykO\vn:v, nauczyc1clkt 

z łtybnika podb:egl jakiś ml,oJy mGżczyzna_ 1. ~hwy­

CI.Wszy za rę1· 0, wc1ąanął do bramY: naJb11zszeg~ 

domu. poczcm uderzy'? ją k1lkakr0Ln1e. w twarz 1 

\VVr,vawszy z rąk os1up:rllcj naucz_yc1clki \,orehk~ 

z· p n e;d mi. zb1cgł. Na krzyk napau1nl~lej nadb1c­

gll przechodnie, naprrst:nika jed111ak ,:iie ujGtO. 

ś) Pszt'zy ia. (Wypndrk nleostr-ożne. o narciarza). 

W cz:1s1e b;iczeń narciarskich w parku ks. Pszczyń­

skie -0 uległ ciGżkiemu ,x·yp:.1d'.:.o,,·1 Andrzej Zamoy-

k1, uczęszczający do mi~jscowego gimnazjum. Za­

moys a me mając dostatecznej wprawy. zdecydował 

się na ryzy kc\\ ny skok. przyczcm p,1dając, zranił 

sJG w głowę 1 s_tracił przyLomność. Od ,vi~z~ono go 

do szpitala, gdzLe stw11:rdzno wsluąs mozgu. 

O GRESOWKA BYŁA 
bk) Łódź. (Walk'a re mach'lrstwem). P,od f,o<lZlą 

1 w p,o,viec1e łódzhm pojawiła się oslaLnto z.nacz,na 

ilosc znachorów, którzy ~eruJąC na nirś\X•1ad,omości 

iudz j wylu izają p1elllądze na pomoc lekarską. 

\ 1· clz~ 'po .. łóclzkteg,) rOZJ)OCZGIY w_alkę ze 71nachor­

stwcm , ten posób, że uprzystępruly po:noc lekar­

ską n juboz:sz. m, a nawet wydc,n_e są po zn~żo,:1y<;h 

ceunch karl"l do p::> aż:nych 1 Cteszących się ogol­

uem p,o odz n·, m lekarzy .. W rezult~c½e ak~ja ta 

osiąga ooraz \, 1ększe skulk1, przyczyru.aJąc S.lę sto­

ptuow.o do lik l acjt znachorslwa. 

bk) K~Jc . Bezu.:.tarune 1Uadużycla). Władze tutej­

szze ~ pad y na trop poważnych nadużyć w państw. 

urzędu.e po 'rcduiclwa pracy w Kielcach. W afcrG 

nncszanych jest kilku wyższych urzędników. -

\ 'szc.zęte dochodze.t1i.a. uja;,;;,11iły odrazu szereg se111-

sac. •jnych zcz,ególów, klórc m. i.i"Ln. wskazują, że 

n dużycm popr i.a.ne były od dłuższego czasu. 

bk) U dlm. (Gro e roiruchy bezl'lobolnlch). -

Zajscia z 1>ezrol>olnym1 w Hadomiu po\'X tórzyly się 

w dniu onegdajszym. Tłumy bewooolnych manifesto­

wały w róznych cz~ściach miasta, wzoosząc wr,ogie 

okrzyki pod adresem władz. Na przedmieściach c]p­

kon) aino grabteży chleba w sklepach, piekarniach 

1 z furgonów. Silne dclzialr policji l"lozprasz.ały ma­

nil t, tów. Około poludma bewobotm przypuścili 

szturm do gmachu, w którym się mLcśći Il. koruisar­

jat pollcjt, usilu_iąc uw-olnić ai•cszLow.anych. Silne od­

dz ały J>O icji, po ~!uższ,ych ~l~czkach, udaremniły 

l zamiar ar zluJąc kilkadziesiąt osób. Policja ra­

dom 1-.a diokonala w związku z man.ifc.stacjanu szere­

gu rew'IZyj. W Z\X'lązku z zaburz,em.iami władze śled­

cze w or.ozum enm z prokuraturą z.arządz;iłv are&.i­

to an.1 1 ~drazeme docho.dzcń przeclwk,o 13-tu oso-

bom. 

) Kraków. (Smutny k,Olnłec podróży llla gap4!)• 
hu c1ą u ,os--0l>owego, zdążajqc~g,o z Kra-

znal z1ono Lwl,okt 18-lel.n.icgo męż­
podstawą czaszki. Wedlu a wszal­
. e1istwa. jechał on bez bifotu na 

·rfY~ zl giową o jcdJin, z \llll~Lów 

wiecz. ,.. :e rzu::- j :n:ni, madam-=". 26. 1. '9 ie rzu,. 

caj mnie. madame". 

l\luśnikach. W Jasełkach \,;ystęp,o\\:·all króla~ ·c o -

scv. nueclzv nimi ró\X"l1ież Jagteł!o. Podcz przern · 

~'1C[lla Lfiielly do Wilć>lrla ol>ecny urzę~ p 

\'X szczął a\'X a,nturę, twierdząc, że przemow1e1 

0-clly :ws' charakter a:1tylite,,:•ski. _ ·a jego ~ z am 

,x larc,1e o do sall d\\·u. przebra:iych w ubran c~ -

wiln~ p')llcj:mlów i kilku szaulisÓ'w, którzy rzuc i 

się na scr-nę 1 poczęli zdzierać kostjumy z <lzi c. 

Chłopcu. grającemu Jagi-clł~. zerwalt z_ glio~ ·-or · 

nę, zdnrll z aiego p'aszcz, pxzem pob1\1, szy " · Y· 

rzucili na ulicę. Przedsta\\:·ieme oczy\X"Ś-CL zos-t 1 -> 

z~n;·ane. Ktero x nik szkol\• Anzelm Chrós•-0· CL p -

c1ąg-111c,ty br,dzie do otl1>0 · iedzial~ ~~ ą _c· 

.,I .'1HL ncy~ne 1 fal zywe przedsta --1an e dztat 

slorj1 Lit · y 1 P,olski". 

l CAł..F P LSK. 
() T~-d'Ziei1 P. C. K. W dniach od 10 do i-

h. r. odbc:dzie się na t 1'(''1.ln całej Rzplite· 

'lydzieó" .Polskieg,o Cz,en;oncgo Krzyta, 

zowany oorocznie db prze.Pro" adzen.ia 5~ 

akcji pr-0pa_gand::)\,ej. \\ czasie .,Tygoch,i 

dne się zi i rka pie:ni.1;.ż:ia, szereg odc.zytó . r 

rodzaiu 1111prez r,ozrywl·o~y.;h. Pok Z) rat ,, 

1 t. d. Podol 1e .,Tygodnie'· org ruzu.1ą za r 

\, szys!lac nnrodo\'X e Czerw-0•H~ Krzyże 1 impr z 

cteszą s·c: _,; zc:dzin \\"idką popularnością. 

O Schadzki przestęp,có ~ z poiicją i p,o · 

Chicago. (PAT.) Pol:cja d,ykonała rewizji 

,.Rex". którv jest słynny, jako m:iejsc-e se adz 

la Lgo rodzaju złrzyńc„w. a zwłasz::za '"s 

sławnego band ·ty Al Capone. W ręce p i... 

d\·de kasy ogn1otnvałe, "'ypełni:Jnc skaso ·a e:r:- t.e­

kami. Jak utrzymują, .r:.zek1 te świJd~zą, że mę y ... -

madza-:e c;ię w hotelu .. Rex", prowadz·ły pxl ·,. .., 

inter<.:sy z pr,ed ·tawici,ela ni po icji, polity :am • 

oitnem1 o:.vl i tJ~-:iam! n·asta. 
O śmierć m łżon ·ów ' ·e n.:m dniu. Z PrL~ 

myśla dono"::zą, że j ... dn i z J5 atnit:h nocy z 

Róża \V1e:ś!owa za:ś o k 1kł rr:>dzi:i późni j 'l:. 

m4ż bp. Henrvk \Xfi,._sJ b. radny m·a.sta. Zgon 

małżonków ~ jednvm dniu o ,,.-,ypadek n·ezw 

h.Lo kupuje l0 · an· l.l 0 r •meme. odbiera 
robob.uka•n p,ot,k1m! 

Humor za gr an· czn • 

•) Kato w l .. • (\\~buch w orlo ,,ni zap lek), Straż 

pozurna \Y/_ 81ebku 1 okol cy z.i.alarmowana zo Lała 

p,oz~re1,1, Jala \\: youchł iabryce zapałek „ Ll 1a • 

w C:i chow1,cach. Straż ogi n zl-0kali:1.10,-.. ał pr~a m 

i;ptouą1 dJ1ch l.rndy11ku i brycmego. Przyczyną po­

żaru była cksplozJa zap , k w so.rlO\"C'i111, gdL1i! sp o­

nQlo okobo JUU Ly 1ęcy pudelek zapałek. 

snuerc. 

tjal-, 1 nnpiad szaulisów u Ja­
hle ,,kiego dOTuOSZJ\ "' bc$iljal­

p d:iLc jakiego diokionall szaulis! il pQ!icjan.cj 

na J~ ł a urządz. prz.ez dziOOJ. ·s~ol:y:pol. w 

Pod:ificer: - Co z.robi z, rrdyby padła • ~ 

ochotrucy 111a przód! 
Rekrut: - sląp· bok. aby ochotnicy mo 

wy~ ze ~ ~Sch i.74' ~~ • 



Str. fi 
ZL±i 

Ze sporta. 
,l\I ... rnjst~r K~lm fili! pk:-rwszyeh w P.f)lsce zimowych 

zaw,oda~h f,otn.;.c.z~·eh. 
.Plerwsze w Pols.ce zi..rno,ve zawody l•olnicze, orga­

nlZioWa:l.le w dmach 30 i 31 bm., oraz 1 lutcgio br. 
przez Lubelski Klub Lotmczy i klub I,otuiczy Pod­
laski.ej \Vyt-.;i;,ór:n.J. Samolotów \\Zbudziły wielkie za­
lm.teresowarue w naszym ś,viccie lotniczym. Zawody 
rz;aszczyCI s;;--0ją o!:>ecn,ośelą mi!Il.ister kiomUJD.lkacj1 L'lŻ. 
A. Kuhn: pozalem udadzą się do Lubli,na przf'<ls.ta­
\Xidele władz Iotniczych, liczni reprezent;:;nct ś""1.ata 
sportowego :iJtd. Do udziału w zawodach zgJ,os.z,ono 
dotychczas 11 załóg. S~~e są w d_alszym ciĄ­
gu zgłoszeroa. ze Lwowa, \Vilm.a 1 Poznania. 

Suli:<'ffl P,olaka w zjeid.,..Je ~aźt:17;istym , 
,1b Moo.te Car10. 

. ZJazd gwiaździsty w Monte Carlo zgromadził 150 
maszyn. Tako czwarta przybyła maszyna polska -
,Praga - Oś'W'J.ęcun Adama hr. Potockiego, przebywa­
jąc trasę Jassy - Monte CarLo czyll. 3.518 kilvme-
1rów w czasie 92 godzin, przeciętnie 40 klm. na go­
dzi..nę. Jest to p1.erwszy wypadek ukończenia z do­
brym wyini.k.iem trudnej imprezy przez polską ma­
szynę. 

Mt „Legji" zanosi Aie na rozl'aim. - Edu Bneścia. 
Klub sportowy „Legja" xlbył swoje walne zgro­

madzenie. Po<l punktem wyboru n•:>wych władz, pr~ 
,trodniczący prop.:mował, by prezesem wybrano ni,e... 
Dbecnego na zeo:!:--aniu dob1chczasowego prezes.a, a 
guwnocześnic znanego d,norcę brreS1kiego, płk. Ry­
szanika. Propozy<:ja a zJstała przez ki'lku obecnych 
przyjęta oklaskami, ru. co przew:xlniczący oświad­
czył, że płk. Ryszanek, wybrany został prezesem. 
~zeciwko takienm wyborie>wi zaprotestowab ki'lku 

,obecnych i na zebraniu powstała burza. Szereg czbn 
( ikć-w przystąpiło do sbłu priezydja!·nego i rzuciło 
swoje legitymacje. - Następniic 18 osób na 34 

·obecnych opuściłJ de:nonstracyjnie :zebranie, doku-
1111entują<: tern zerwanle ł~ności z b. dO.l)'.)roa.mi brze-­
sl..i.mai_ 

SPRAWY GOSPODARCZE. 
GIEŁDA. 

~o) Dziś dn. 24. 1. str. kursy wa1u1 sa naMeoni::i('P 
Do1ar amervkański I 8,88,75 87,75 
Funt angieisk1 l 43.1\5 
Frank francuski 100 34 82,5 

„ szwaicarskl 100 1"'i2 Ol 
Marka niemiecka 100 211.35 
GulMf'\. t><1t>'tsk1e 100 172, 16 

sP) 321.540 bezrobotnych. Według stanu z dn. 
10 bm. (sprawozdanie z tygodnia •:xl 3 do 10 bm.) 
ogóLna Ii::zba bezrołn nych w Polsce wynosiła 
321.540 osób, z czego zasiłki ustawJwe pobierało 
101.336 bezrobotnych. W porównaniu z tygodniem 
poprze<lniem bezrol::ocie wzrosło o 18.392 osoby. 

OGOLNE WlADOMOSCI. 
o) Nowy projekt mni:my w godlzinach hatt1dlu. 

Nowy projekt rządJwy w sprawie zmian w godzinach 
handlu proponuje, ażeby skfepy, sprzedające drtykuły 
mydl.a:rs,~je i opałowe m:>gly być otwarte prZ'c'Z 12 
l'.YÓdzin na dobę, je:ioti będą sprzedawały u siebie i fom.e środki h1gjenicrne, wodv i s:Jlf,e rmJneralne ,td 
Składy spożywcze muszą utrzymać swój m.aksy;n.afiny 
czas handlu 13-godzinny. Godzina o.twi-erdnia 'W'Szy­
sU:i.ch skJeo6w, n:e wyłączając spożywczych, nie ~ 
ozie ~ysuni,ęta niżej io~ziny 8 ran~. 0:> do _handilu 
tr!jedz1e!nego to p:)ZW()!et1ie na otwarcie uzysikaJą wszy 
srkie sklepy z pl~ i wędliitlami od godz. 7 
do 10 rano. 

10) Komp('footjl" fokany pow!łalr>v;yeh. w li>kM'śb­
nlu 11l'.i'l"zdolittoś-e1 co pl'~y. Mirusterst~o spraw we­
'W1Ilętrznych wydało zarządzem.ie w sprawie -określe­
n· a przez lekarzy powiatowych procootu niezde>lności 
do pracy u wdów 1 sierót po i111walidach W'OJeiDnych, 
lub polegzych na wojme. Dotychczas zdarzaro się 
często, że os,ob:r załaszające pretensje do zaopatrzerua 
z powyższego tytułu nJ.ezado\,~~lom:e z IOT'~ec~e:n:ia lek~­
rza powiatoweg-o. nvracały się o okreslem.te shopn.1a 
n::ezdo1nośel ciio pracy, do lekarzy powiatowych in­
nych okrę::-ów. Mmisterstwo wyjaśp.i!o, że lekarze 
po,;rAato\'vi uprawnieni są do wydawania tego l'odzaju 
llUświadczeń tyiko osobom zamieszkałym na terenie 
1ch działalnoś~. 

- , 
Z SZEROKIEGO SWIATA. 

)' Gazy trujące p-rzy wypieku c:h'teba. Zurych 
(CEPS.) Jak oznajmia „Joun1:11 d'agrkulture suisse" 
pi_cicarze fran,::us.~y używaJ' dó bief,eni,a mąkt gazu 
ch!orowegJ, bardzo niebezr, nego ś.rodika trującego. 
Oazem chlorowym usuwarti s.zar.J--żółte zabarwienie 
mąki gorszego gatunku, którą następnie sprzedaw.Hi 
;x> cenach znacznie wygórowanych. Takie kwaszenie 
ciasta odbywało si~ przy p:>mocy różnych chemi,. 
ta'ij przez co na jedny-'11 centnarze mąki zyskiwmo 
10 kilogramów. Ponieważ przez używani,e tych śr'.>d­
ików ch'.eb stawał się trudno strawnym, a. u osób 
o delikatniejszym organiźmk •:>bjawiały się znaki za­
trucia., lekar~ zakazalf używania tego gatunku chle­
ba. Dotkliwy ~dek z.apot:n(b.:>wania zmusił piekarzy 
do zaprzestani-a używania tej ntebezpł.e{2]1ej md'ody. 

Ntedżiieła, drria 2:>. stycznia 1931 r. 
www. llZC 17 .. 

Z Warszawy. 
•W) Ogran:~.renie autonoln,Ji adivobtów. Rząd 

opracowuje pr.Jj,eikt noweli do dekretu o tym,cz.aso­
~-}"!11 ustroju pal,estry pofskiej. N)wcla zmi1erza do o­
graniczenia autonomji J.dw:>l:atów. Nadto rniniskrjum 
S;)Tawi.edtiwośd zarr:.ierza znieść ognnfczł'nta par'cstry 
warszawskie.i da .adwokatów z Małopofski. 

W) O'howiązkowy zakup pism p. Piłsudiskieg.o. 
,,Gazeta Warszaws,k.a" dowiaduje si,ę ze źródła wia­
rygo<lnego, że kicef':>wn ky wszystkich szkół powszech­
nych w Warszawie otrzy:m.a:lii „prywJ.tny" ale obiJwią­
zujący nabz, by wszyscy nauczyciele szkół powszech­
nych v, Warszawie naby!lii pełne wydani.,. wszyst­
ik:ich pism mMsz. Piłsudskiego, przyczern obl:>wią;rnje 
wpłacenie z góry po zł 12 i reszta na srł.aty m~e­
si;ę,czne - 14 rat po zł 6, czy,la ogółem, ikaż<ly nau­
czycie! ma wydać zł 96 ~ swojego up:>sażenia, wy­
noszącego w Warszawie zł 300-400 m.i,esięczni-e, a 
na p.rowincji znaczni,e mniej. Czy wszyscy kiero~­
nicy szkół na prowincji otrzymali pxlobne po!.eceme 
- nie wiemy. 

W) Zgtn~ł w w.al~ ,o cblrb. Wstrz.ąsająe)' wypa­
dek W'Ydarzyl s1,ę na pl. Starytnki,ewicza w Warszawie. 
na punkcie zbornym zakładu czyszczenia miasla. 
W pu,nk01;e tyD.. przyjmo\Xraru są bezf'otot;ni do :riobót 

t>rogram ~Jład
0

ja Poznańskiego" 
N~,. ·dzieła, 25. styt"mb. 

9.00 Koncert por0Jn1ny R. P. 9.30 Gazeta P'?•r_a:run_a 
R. P. 10.15 Trainsmisja nabożeństwa z Baz1llkt W1-
lei'islnej. 11.35 Odczyt misyjny p. t. .,Pap,est~ a 
misje''. 12.00 Sygnał czasu. 12.05 Odczyt rolnicz~--
12.25 Odczyt roumczy. 12.45 Wykład dla g--0spodyu. 
17.15 Biuletyn Sbow. Młodzieży P,olskiej. 17.30 Ko11-
cert gramof,olJJO·wy .. 18.30 FeljeLo•n literacki. 18.45 Ko,n­
cert ork1-~st-ry R. P. 19.30 !(o'.ędy w w,yk. chóru P. 
Szkoły Buao\vla;ncj. 19A5 Nadpr,ogram. 20.00 , ,Stu­
chow1sko ze LW10wa. 20.45 lnterludj;1m gram0irm0-
we. 21.00 Transm. re,vj1 .,Bi<zos na Mad:;rze" z teatru 
stylowego w Pomam.1u. 23.00 Sygnał czasu. 23.15 
Muzyka tam.ecz.na. 

Program ,:~adja \V arsznrs!{iego" 
.Sit'dzjda: "5. styr1.loia. 

10.15 Trainsm1sja naboteiistwa z Bazyliki wikb­
sheJ. 11.33 Odczyt misyjny. 11.58 Sygnał czasu. 1215 
Porainek sy.nfo·ucmy. 14.00 P,ogadanka dla gospo­
dyń WJJeis:~ich. 1-1.20 !\fuz.)-ka. 1-f30 „Hod,owla zvvie­
rząt futerkowych. 11.5(l Muzyka. 15.00 „Ldztał rol­
ructwa w biiainsre handlowym Polski w 1930 r. '' 
15.20 Muzyka. 15.40 Program dla dzic.e1 starszych. 
16.10 .,SkrzynJza pc1czimva". 16.30 Muzyka z płyt 
gramofono\x•-ych. 1ti.40 „Co \VarszaW'lak pow~nir1n z.o­
baczyć w Wa.rszaw1c". 16.55 Muzyka z płyt w,-amof. 
17.15 „Wiadomoś.cl. przyjemne i pożytecżne . 17.40 
Kon0t;rt_ Repr~z. ~O1:Iarstry P•ol. Państ~. 19.00 R,o~.­
mailosCl. 19.20 I•elJelon p. t. ,,Narodzlilly grosza . 
19.4u Program na dzień następiny. 19.45 Odczytrunie 
komurokatu z przed stu laty. 19.50 .Muzyka z plyl 
gramofonowych. 20.00, Słuchowiskio ze Lwowa. 20.30 
Koncert popularny. 21.10 Kwadra.us hteracki. 21.2lJ 
Dalszy 01.ąg honcertu. 22.15 Arje opeI'lowe. 22.35 Fel­
Jeton p. t. ,,Sladem p. Balcera '. 22.50 Ko:nrnmkaty. 

ROZ1\1AITOSCI. 
(-) Nieposłuszny pod'dany. Z .1kazj.i śmier:d 

stra Johna Fairbi.rnika. nadworneg:> dentysty angkl­
skiej rodziny króf.ewski'..:j, kt6ry zgórą 50 lat opi<e~1:i,­
wał się zęba:nii swych dostojnych klientów, pisma 
fondyńs1kie przypomiinają, że był on jednym z ni,e-­
~ie!u za.JX"" ne Ang!i1ków, nie chqcydt się zastoso­
wać do ustne::;o po!,ecenia króla, oo reż dawne pra­
wa an ,1 ':.h.· , dotychczas niezniesione, kwHlifiki:>wały 
jaiko zbrC(. '1ię buntu i obrazy majesbtu. T11 trze­
ba powle<lzieć, że sir John nidy,~lm był jednym z 
najzręczniejszych dentystów angielsikiich, a,lie td.kże, 
że miał zawód swój w ogrominem p:>szano~ni.u. Otóż 
pewnego :ranika, dentysta wezwJ.ny do p1ła-cu zastaje 
ik,óla Edward.a VII zmęczonego w nJ.jwyższym Sbf.l"' 
niu niieptrzespaną nocą i zdenerwowaneg,J nkznoś~ 
nym bóiem zęba. Kró1 widząc swego dentystę, za­
wołał: ,,Fairbank, prze-z oa(ą noc niie Zl111iruzyTe.m 
oka, ten ostatni ząb z lewej stfl:>ny doprowadza mnie 
do szału. Niech go pan zanz wyrwie". Dentysta 
zaczął badać chory ząb, skończywszy~ ,:>dezwiał się 
spokojnie d:> króla: ,,Nie wyrwę tego zę!::>a". ,,Dla­
czego?" - spytał ikról. ,,Bo można go wyleczyć". 
,,A!e ja nie mogę zn.i1eść bó(u i proszę gi'.> natych­
miast usunąć!" Dentysta skłonił się k:r6!owi z sza­
cunikiem i odpowiedział: ,, Wasza Królewska M )ŚĆ 
w pełni świadomości meg,:> czynu, odmawfa;n wyko­
nania ro2Jk:azu. Byłoby te> zbrodnią wyryw.3.ć kró­
lowi ząb, gdy go można wyleczyć. jestem odpowiie­
dzia!·ny, z racji mego stanowiska, za stan zębów ri.:>­
dziny 1k;r6lewskiej. Niech inny dentysta to zrobi". 
I s:kończyło się na tern„ że k:róf ustąpił ... 

Humor i satyra. 
SuzyL 

- Na wezorajszem przedstawieniu grał }'a'll tak 
marnie - mówi dvrektor teatru do ald0r:1 - ze 
wiele osób odpisało .tnl, iż od tej chwi.Ll nte życzy 
sobie figurować na liści~ b'lletów bezpł.at.nych. 

przy zbieraniu ś:ni'egu '.i' zamiatam.lu ulk. ,v ogonku 
g-romadzą s1~ co dnia llumy ludzi. -OC7"kujących na 
przyjt,c1c do pracy. W ciągu kilku godzin stał•o llla 
mrcmc kilkaset osób, m. iill. 38-ielm Józef .Jank.:>w­
sl;:1, K1edy kicrow1nik punktu zborn_rg-~ począł przyj­
mować zap'llSy na 1~obolę, tJum rzucrl su~ do okie.nka. 
Ja;n.ko'll:,skl osłabiony oczekiwaniem i g1ode:n, .zicstał , 
obaLO'ny na Zllf\mtę, a cisnący się tłum stratował g,:::i 
tak, że zam.un -~ zdołaruo p,odJn1<;ś,ć, da~ał już sla,be 
oz.na]n żvcia. Wezwaiuy lekarz povotiow1a przcw10zl 
Q'O do szpitala DZJieciatka Jczu.s, __,gdzie Jain.kowskd., roe odzyskaw~zy przytom.n,ośCJ., zmarł. C,sienocil illll 
żo!Ilę 1 dW10je d,r,olmych dzieci. 

;W) Poszukiwanie spadkobi~.ców. Według d!J .. 
nies.i.eń konsulatu R. P. w Detroit, nieJakt Jan Ki:>lb­
dits_h (nazwis,ko najprawdopodobniej przekrę,ccne) 
ur. w Warszawie 25. 11. 1894 r. zgi,nął na frond,e 
fu-a:n.custki,m w czasie wielki,ej w0jny. Poz-Jst.awił en 
asekurację w0jskową w sumłie 10 tys. dol.- do któ­
rej uprawnieni są spad•kobirrcy niebos2JCZyka. Bn1-
terrn ,konsulat nie posiada żadnych innych danych. 
Osoby zainteresowane wi1nny zgłasz.łć się osobiśc~ 
lub pisemnie do Ministerstwa Spraw Zagnin~znych 
z powołaniem się n.a K. II. a f850/30. 

-0-

Urzędowa Ceauta 
Giełdy Zbo±owej i Towarowej 

w Poznaniu 
Narunid !lanffe: hurtowv. parytet •>ozaań, ładunek wa~ 

nowo, dostawa bieząca za H)O kg. 
'oznań dnia 22. 1, 1~31 

lv1o , 
Usnosobienir sookojne 

Jszen•c~ 
Usposobienie słabe 

/~::zm 1er nrz~miało:vv 
Usno,obienie shbe 

lęczmień orowarowv 

17,50--18,00 

2175-21 co 
21,25-19,75 

27,00-25,00 
Usnosob1enie spokojne 

Owies . . . . . . . • •. • • 20,75-19 5C 
vląka ~vtnlP 65 % wi. w wor. • • • • • • • • • . 2!) 50 
'v11k• -,_,zenn, 65% wt. w wor. • • • • • • • • • 415:> ·-38 50 
)treb" tvtnie , ••••• • •• • • • 13,5 - 12,50 
)tret1y risz• nnt> , . . •••••••••••• • 13,5C- 12 53 
Otrębv p,zeTJne (grube) ••••••••••• , 15,50-14 50 Rzepak . . •••• , • • 43,00-41,CO 
,irnrh \f:rfc,1i1 32t0-?700 

b.ou1cc 111;1aiu n:uai.n Jl.ll·~o. 
Hl'd<ll,~or ., 1''7t'lnv: Stetan MacbalewskL 

Hedaktor odpowiedzialny: Szymon Majewski. 
Za dwtł ogloszei1 odpowiacfa · Stanisław Szal, 

Czetonkami 
Drukrirnt Les1,<-z,•ńskir1 ~n. z oóp. ')gr. w Lesz:rue. ... · . - .~. -~ - . -- .. - - '" ..... - -.. -.... -............. -··········•·············••• 

/

0 

Pod.dęt•owanie t . \ 
: Za hk licznt nad~sianie nam tele2ramów, k 1•1alów : 
: i prczenlów w dniu ślubu n~sze\>O sklactamy wszyst,dm : ! serdeczne Bóg zapłać I i 
: Franciszek I Wanda z Sobierajskich : 
: Kasprzakov · : 
~ Leszno, w styctnfu 1931. } 
·• ............................................................................... •· 

W~b;c rozpowszechnianych pogł~;ek 
ja,koby Bank mjJł popłść w niewypłacalność, p,oz\va„ 
fa:my sobie podać d.) łaskawej w;adomości sz ... r3ztg:> 
ogółu, iż wszeJ.kie wieści rozsiewane_ przez _pew1:ych 
szikodników są z gruntu fałszywe 1 kłam,J.iwe 1 na 
wypadek ujawnienia d.rnych osobników, pociągniemy 
ty-chże natychmiast do surowej odpO\Vi1e~ziJlnod(j 
sądowo - 1karnej. 

BANK LUDOWY soóldz. krrdytowa z ogr. odp, 
w PONIECU. 

Tartak z~owu czynny! 
Przy1mu1e się drzew.o po przetarci □• Zarazem 
polecam deski, Kantówki wszelkiego rodzaJu 

po nisk•ch ce11ach. 
-- Wjazd z ul'cy Kró!owej Jadwigi . ..,_ 

Budown. Roszak, Leszno, Komeniusza 42. Tel. 70 
LICYTACJA PRZYMUSOWA. 

We wtorek, d'nia 27. stycznia 1931 r. o gi:>dz. 
11,30 srxzc'<.!a\vać bi:;dę w Lesznie, ul. Jagi,clloi1s,kJ. 4 

stół dtbowy, · 6 krzeseł - biurko d~bowe. 
najwri~cej daj cemu za gotówkę. Zbiór kupców prZJi 
ui. Jagiellońskiej 4. 

Leszno, dnia 24. 1. 1931 t 
Szczepaniak, se'!<w. skarb. w Lestme. 

LJCYTACJA PRZYMUSO .V,-. 
:W p.onicdzia1ek, dnia 26, styc-znla 1931 r. o. 

god7.. 11,30 sprzedawać bedę w Leszni", ul. iWol•' 
nośoi 20 

1 samochód' ,,Ford", 150 Hł. «lesck, kilka bajt 
d'o clasta itp. 

najwit,;cej dającemu za, gotó-ric~. Zbiór kupców przy 
ul. Wolności 20. 

teszno, dnia 24. l. 1931 r. 
Szczepaniak, sekwestrator sli:arhowy w Leszn1c. 

Reklama est dźwlanlq han~Iu l 



I .. ~. 
' Dnia 22 bi!', zasm:fa w B'J u HO"lłrzon 01~: mi 

~•. po krótkiej lecz cieźkiej chorobie, moja najdroższa 
żon•. nasta nai11koch11ńi;•a m~tka I cćria śp. 

Stdnlsława I" wrz9nooos a 
prze!v szy lat 35 

Pogrzeb odt,'=i•I, si~ w ooniedzl•'ek o godz. 2,30 
z domu itłobv Leszno. ni Mlyńsk• 19. 

O cze m donosu. w smut: u r t1r• źeni 
mąż, dzieci i rodzina. 

Les~no, Srem, t(11qowo, Du,-h,1r;z H • "'orn dn 4 l 31. 

I .,. 
' Dn;a 22. stycznia rr. 1m 'rł wskułek ni 0 szczę-

śl1we• o wypadKU tzłonek n~sze ,,, Tow. śp 

U ras,a s·ę c,l ni.ów o l·cwy ud7iał w oo-
2r-zeh1e, którv s ę rdbędzie w pon:ed1, ałek. dro1a 

26. 1. ;:,1. po poi. o 2odz. 15,3< z ~akla ➔u św. 
Jótefa. Zrvór:(. r-z>onl·tiw o ( odz. 1 

D 15. 

Ionad Ton. 

Nie<tzr,eła:, dniia: 25. stycrniia 1931 r. 

.. ~ . 
' Dnia 22 stycznia b. r z 11arł wskutek nieszcz~ślhll'eg') 

\ •voad u mój najdroższy m~t, nasz najukochańszy o ciec, 
brat I wu 1ek sp. 

centy u.ek 
.,rzeż, wsz.v lat 43. 

Poerzeb od•ę·h:ie się w poniedziałek. dna 23 b. m. 

o godz. 3 30 ooo ł. z nt<iadu św. ló2 fd. 
O czem donosi w cię'kl'll s11utku pogrążona 

zona z synkiem i rodziną 
Le,zno, dni, 24 , H,.,,a 1931. 

:f "i¼;;:"'~~~~~~~~~:~~tczn~~ 
p O z N A N ul M~ef: 22 j 

'litu 111llll!IW11lllllllll ll'llll'lillim!lllln•mllllllllllmmmmnnmmmmnmmm „ -~---------------· .. 
Hotel Foest 

W niedzielę, 25. 1. popoi:. 
od godziny 4-tei do 7,30 

h b t z tańcam 

-· t I .owan.ystwo Powstańcow i Wojaków w Lestbie, od~ e -wym 
cz1onkom Cło wiadomośc•, ,t zn,arł W:i:<Utek me,zczęśllwego 

wypadku człorek na:z,s;,o Tow rzvstwa śo. 

WincentJ Murek 
Pogrzeb odbęd7je s·ę w nonieJz1alek o goclz. 3,3C poooł 

z 1akładu św, Tóz·fa w Lesznie. O grem'alny ud1iał cztoninw 
w nrn,ebP ,res• 1/AR7AO. 

Wstęo wolny. na małej sali. Wstęp wotny. 

Aut bu nowy na linii: 

Le no-Gostvń- e o ·-

111-

uruch miam z dniem 28. bm. podług niżej podanego 
rozkładu: 

Za punktualną i rzetelną ooslugę zaręczam. 

I 
t 

Dnia 22 bm. zasni:la w B, u o iatrzona c; kram ntami 

św. n~:;za naidroższa m t a, sio:;tra I ciocia so. 

Józefa Balcerkłewlczowa. z do u Przybylak 
nrzyt• ~szy lat 41). P grze> odbf.:OZ e se jn a '.łJ. or, 
o godz. 3 po ,ooł. i sz:nhla miejs~1eeo, O czem z„w1~ • 
mia1ą ~rewn,cb i zna'orrvcb w c,eż><;m ·m ·tku p'iPr ten 

"' n,wle z rodz:ną 1ankowsk"ch, 

t 
Towarzystwo !low; af.ców i : ojaków w Les:m'e pQ ➔a,e s w, m 

n Ko •1 do w aJomosc, Iż zm,na ;.ona czl<>nka naszego 

1 w rzyslwa ś<J 

Stan"sława Wawr,~nowska 
Pooneb o 1Dę óe się w p )111ed:r.i~lek o go 'z 2 30 popoi 

z clo'lm żah!)v, u 1ca Młyńska 19 Ugrem alm· urł,i~I z:t,n-
. r?o" 0 ,-,rngi 7AR- A'>. 

■ 

Marian arkiewicz, Gostyń 

Udzielam le cy· m zyki 
oraz przygot )\\ u ę org.mstów Cło eg?.i mino • Zgłosz. Drzyj mu~ 

crzedpoludn'em 

A. Rymarczyk, naucz. muzyki Leszno 
Koście.Ina ?C, II. o. ., ośce,na 20, ll. P 

'1-=broctwo s,: ... u •• !,:.., N: s 0 . J• u, 
podaje d·• w1•d •WJ•<", 17 zm1r'1 •c 1 "ni I: • 

Józefa Balcerkiewiczowa 
PogrzeO odbtcl e s_l:: w n t'Hiel,, dola 25 b m 

0 iodz. 3 oc po1• zt sto1tala miejskitgo. 
o 1tc1nv t1d7lal w oogrubie orcsl Zu a 

-t 
nni• 22. l b. r. 1marl1 członkini Zylfego Różańc1 

\at, k 'I' ri7\' 60 ~ -

Jó~efa Bałcerkiewiczowa 
P g ,et> cdo d~,c si w n ed7.iel•, dni• 25 b, m. 

110 ➔,, 3 oo poi. H! ,111 bla mie slc'e o, pny ul. M • ńskie1 
n ' ,. 'n,, 4 c' " ""'"iti qr1•li'• -r si Zlłr:n!ld 

1

1 Pr,yjmuję wszelkie zwózki j przeprou•aclzk, tóre 

uskuteczniam szyhko i fachowo po cenach konkurenc. 

p,--,tecam prima węgiel 

górnośląski, brykiety 
koks i drzewo franko 
w "om po cenach kon• 

kuremy·nvch. 
I 

'Okata! Przed 

Jan Walter 
Leszno - Dworcowa 29, 

(Tartak feuera) 
TeL 153 

z poNodu rraku mie:s 4

1'1 sprzedam 11tywam. 
~runtowoie wyreparowane sam och ody: 

F :I .a. T 503 coupe• 6 osobowy 
F :I A T 501, otwarły 
]\I.[ O Ft. T S coupe, 6 osobow 
c:a ·•V:E..C>L:ElT 
4 cylrndrowy, c tę 7 a· 6 w ka 2 

Uoitodne warunki spłaty l 

Auto-Salon· 
~uedstawic,elstwo FOltD LES z NO 

Telefon 339. ul. Wolnosc·. 

grypą 

chr pą 
k szlem 

chronią Jastylin 

Eucament-Kanolda 
Pudel ·o 40 ~ros,y. 

Ku ·eszcze dziś, świetne są! 

tiJacław Fran 
ulica ś 

pny1muje reionow eh acjentów 
od go:tz. 8-10 1 oj 14,3.-15,3 • 
- Prywatnych k.tdego czasu. -

a 
Obelgę ' Pokój 

r1uccn, na oana ful')cis_zka tcrec~!o;~ni, r:nó~so!~=~ u~t 
era z N')"'._ello B~l~cm,, z c,łem utrzymaniem lub ber: od 

c 1 • t . C t Pp rac: •.m 1. 2. 1931 do wyna1ęc1a. Zgłosze-

na sali p. Koniean g p.,. 
cz&tck o godz. 6 wicczore~ 

Agnieszka Dostatn a, n1a cto ekspedyc 1 Głosu Sncbarki słodowe dla chorych 

No.wy Belęcin. Chłopak 1 oz1ec1. Pączki codz ennie świete 
la torty piaskowe poleca ZA 

s1ązkowa d ł k Tb.Llnke,l„mo;Owo«o""'" Kołn lplew 

kil uletnia prakt !!~, pila_•, . ~ ~osy e Dzielna kucharka " nłeddd:~01:·~s. stv , 

ratowlta biegła w pisaniu mofe się igle s,ć. b 
m s; nie, ctrzebDI od s ~ o LA N o w l Cz, skład potrzebna do leolzeRO domu, •a D'" 

l lutego b. r. Zglcszenia z p~- kolon1alny, - Leszno, ulica od 1-go _lub 15-go lutego r. b: I. W 
,niem pensJi do eks~edyc11 s•arozamkowa. Zl!'ł1oszec111 piśłl;', do enoedyc11 

, łcsu• potl .Ki tko•• 20•. ;;;;;;;;;;;;; 1;;;;;;;-.1 
•o su• pod ht. A 437. 

Uprtejmie &os~ODAR2 

D1skontuje: 
~ DŻWiQkOWJ Ili 
~ ----• Dziś w sobot~ z po 
- Jutro w niedzielę i po• Weksle, udz"ela członkom pot cztk, zali!.• 

twia lnk aso lo e oraz siclk e interesy 
w zakres chodzące. 

~ niedziałelc ostatni ra:z: 
~ ełynn:, pioanlcan pary1kit 

~ auri e Chenller tł 

Ecu ww■paniałym 100% filmie Na · 
~ dzwięltowyro ped tytułem d:tini 

al. llauzalka Focb• ar • .w. un11u111111u1111tlll1111111111W1hl1r1111111111 



t'\'iedzicla, d'niia 25: stycr.ni:,1 1931 r. Nr. 20. 
w ,_ ~-· 

\LE,,O flL ! RO 1X1 ANE S'·'R IE- ...o!!"f58Tft:ts .-.-!Jlilj ... !Ił~ ~ 
A~ ANE W ROLNICZEJ MLE- ' D.!I • A , L 4 CZARNI PODDANE iRv.AŁEI ; 111aJ~ansze 1AUpn • r'A:,lERYlACJl ,'-11EZAWIERA ~ 7. A u N Y C H B A K f E R I I ł "a!izek, kutrów bagażowych, tek, torb CHOROB01 WORC YCli '* szkolnychirynkowych,torebek, portfeli 

V1LEKO NIEflLl ROW ANE ZA- ~ portmon~t:lkko p~,r~~~~eł ltt!i~ek i t. p. ~ dER'\ Ml LJ ONY BAKTERil J 
CHJROBOTRWORCZYCH ,na y L R a.15 .,1Ęc.1tv 1Nl'-E\il.1 zAw1ERAć ~ ~•- omsza, es1no, ynen . ~ 
,1 JlE BAUER.JE - ZARAZKI łl ~ __ .._.. ....... ..- ... GiW!LICY - lYFU .u 1 '1'. D. 1 --•ll!llE■MlllillE_..--..,..z=mcacElll•-l!lll-lllllalE•...-~-....... mam•..-: 

a.s&iiWX w 1
• ~XXIXXX)(~ I MICliAŁ JE~~--OS~C~A I ~!~~~.~;2:.~~d!!J-0S1BCZB3 ~ Antoni Kaczmarek - Osieczna 

! !fOłowe sypialki, Jadalk1, knchnte, I ~• P• ~ pnv•mu1e wkłady oszczędnośeiowc -,ocząw;zv ~, 

I WykonuJę wszelk1e prace hudowlane sohdrne. I od 1,- zł I p1ac1 wyso~1e procent. oraz za-. . 1 Trumny stale n::! skł9dz1e. N,sk1e ceny j dooodn.e łatw·- wszelk. czynnośCJ w zakres b:1nkowo~r., ; war,,~ki srJatv. 0 ·X Telefon 23. wchodzace. Telefon 23. X 
~~XX~~X, 

Tel. 1,5 oolec;:i TeL )5 

TOWA~qy KOLONJALNE 
DELIKATESY 

Wina, wódki i sptr"tus rnonop. - H.trt. piw i k:monlady. 
_.-sJrład żeluza t sprzętów r.!Osuodarczych. ~ ,gJJll'.••'•'mmi•m 1nq1l!'j'1111,. jn,,1111111n11:111:rnp~ 

a· rcmaii'.stanei' 1 
_____ ._ ____ :-=--~R>'llli.Pm:=•=---IJBl-n11iii■ia•iiiFTi.a.i---c;· •••• ;,.;;.,;._:.:.:.:.:.:.:.:.:.:.:.:.:.:.:.:.:.:.:.:.:_ 

§ LESZNO § 
§ ulica Leszo:vńsk'.eh 43. = 
I ~aiwJkW1!ID. ~rawiectwn I 
~ ➔ams~it,nm,,~ · wohkm ~ 

1§ $KŁAD SJKNA :=- . 

~1,mm11:1nnnmm:1,mm1lln1m1.mm1P~m1mmi1~ 

TAPETY 
1:noleu!t'. list-rv, linkrusta, 
Jauier pakowy, 1?azetowv, 
"eroa:ninowv. toaletowy 
1rnrt~nv, towary gal?nt 0 

,,,:aaza:i.•;!;• 
właśc.: PAWEŁ ABT 

Leszno, DworCć,Wa 3. 

JADALNIE 
sypialnie , poKo,e mę~k1e, 
w g-u,tewnem wyi< onanio, 
1 drzew knlowych i z~gr. 
nol,c:a na cozod . .;rarn111caco 

Teofil Hałas, Krobia 
Fabryka me li. Telef l:7. --------
MLYN PAROWY 

W KROBI 
A. Kulczyński 

Telefon 12. 
Z.kuc zbota. 

Sprzedat mąki ; ospy. 

■■R■■■■■ •••••••••• • • "' • • • • li • 

Jan Skrz9~czak 
mistrz bmie,.-rzeżbiarsKi 
Leszno, al. Muśnickiego 5. 
Octctz1ał ulica Os,t:c a 2::i 

: Pomniki Figury 
• Nagrobki 
: z rótnego rodza,u kamien,. 

• • • • • • • • • • Ił 

• 
n•••••••••••••••••~~ 

NAJTANIEJ KUPUJE SIE' 
ubraniu, płasictl', spo::lnic, ubrania czarne do 
śh1bu męskie, ubranu chłop1ęce, wszelkie artv­
kuły męskie, przvbor wojskowe - płasz~ie 

PALI si~ 

i :-L"'1~~~:= !,.~~,~~,!~-.!.; 
Józef ~auiela~ 
skład bławatów , suknie dan 1skie 

z firmv A. P O L E W I C Z • LESZNO 
Dworcowa 1. (przy Rvnku) Dworcowa 1. 1 L Wensk\ Leszno, ulica Wolności 16 

ł .xragonr'lwo. - Telełon nr 18. - ueta1,c1111e 

Leszno, R9nek 11. 
r el ef on 148. --·~-~ 

~[imlfal I fu tra t~~~i,~l~} jj ~ 1,r111o,x.e są lep-1 Leszno, Dworcowa il -~ sze od :zagranicznvch pole-: 
Szkło! Porcelana! ... i F. :r.1akowski, Les1no 
Sprzęty kuchenne! ul. Woinofoi 3. 
~ I------------• 

, SZLIFIERP41A SZKŁA 
POZŁOTNICTWO! 

z<ło o qenne, lustra, ram, 
_,o obrazów, listwv dotape1, 
acllowa I guc;towna opraw~ 

obrazów 
UJDWIK SCHMIDT 

••istrz oozłotn. i szklarsJC 
Le•zno. RYTJek 9 

--

Najtańusze 
ródło zakupu. 

artyk. p,semn. 
s,kolnvcn 

pnvborów 
muzvcznycb. 
Wvro v •vt. 

J. Wałecki 
LESZNO 
Kościańska 66. 

OBRO&CA PRYWATNY 
ułatwia sprawv procesowe, 
akcyzowe, skarbowe, umo­
wy najmu, podatki, śda­
Q'anie naletności sporządza 
wszcllde wnl->ski I udziela 

porad„ prawne, • 
A.RUNK 

LESZNO, uworcowa :?6 

M/•.GA3Yt~ OBUWIA 
DM!h (IE.GO, MĘ SKlE 

DtUG MIARY 
WSZELKIE REPARACJE 

onuje s1~ we własnych war,,:tatach. 

1·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·--·-·-·-·-·-·-·-·· f Speelalny magazyn artykułów damskJcbi 

i „:Bon Marahe" i 
I L E S Z N O - UUCA DWORCOWA 4.! .I KAPELUSZE damskie, oz1ecięce i fałobneI 

l
f w w1elK1m wyborze. - BIELilNA, pan•i i - czoszk1, r~kawiczk;, i,asitl 01odr. t lekacsK•<"• I 
i ~ NOWOSC{ stale na składzie ! 11 
...................................................................... ._..~ ................. __. ....... ~ 

\~Iła dnław R zeoka I 
Najlepszy górnośląski 

• roet rl (, 
Intro I i gatornia 

l(o.;t~~ 11.,, c,r,e ,. le ro,tca Leszno, Rynek 14. Skład materjałów otlll!ow. 
Telefon 16B. Przedsiębiorstwo prz., wot. 

J'ekturn wwszelk, l?'atunk, Smpa11 ~f@SiV ~·I"Es~(oe: 
ulłca ł.uiebna ,o. Te1ehn 157 

=- --,;-

Ksi~żer.zki kontraktowe 
z rachunkiem zasłu2 i ordvnntJI 
~ wykazem pożyczek 

ich spłat 

noleca 

Drukarnia Leszczyńska Sp~ z o. o„ 
Leszno, Wlkp. ulica Wolności nr. 21. 

B K LU. WY SPÓŁDZIELNłA ZAP. 
Z NIEOGR ODPOW. YNEK 2 

TELEFON NR. 291, załatwia wszelkie łrallsakeje wchod~t\ce w zakres bankowości. Wypożycza skarbonki oszczędnościowe. OMACH WŁASNY 

Ao·enbu·y nnwmiejscowe: lławift!Polowilu, il1rn,,_ul.Padcrcw~:1e1,o, ~~i•u."(;: hc!&Dl" _,;;e;,.._ __ ,__; .. _- ______ ezewsln. Dv.o eowa. Smig:iel: P. <;1erant, 51ealcl„w1eii:a 2-4, 
Gos.tyń: Kiełnnts1u, R,nelt. Poniec: S1efańal:, lcaięgarn;a, Krobia: A Wleklit',~lc1. Wolutyn: 
A Sm~r-,·ńslc; Ko,~ielnia 1111'· 1. Miejska G&ka: Waleat:, S:rynlca R:,nc,k Sa~ a· 
Wędl Ir. fryzj~ Jvb'oahr• J, Ostrowah Ry.ielt nr, 9. ZhllAJńl M. C'aliii,lca ul M,. • •,-w. elca 91 , 6 Wije1110l ,,r. Woietet:b, Popnela: Koe. droaeria, R,-nek Wielichowo Oud:rirl. 
pit-kanaia l>abm P· Rawie-t, R Ko"'a 1•kt, Wto!'lAWJ:_ Da,~7:,Ó•~' ~•horo,.-~• -dra, (yoei< Mu,Ja Rynek WłOGZ&kowłce: Wojtlr.ow1alc p1elca.m1a. Swłęc1e,;nowa Ko.di~!. !Cn.,ywhi: ~ot. Pila ezyk. Rrnolc. o.tecua: Snwe!,lci, nHea L•nCll'Yńel• Hn1'ó•łec Gtr.t1T: 
,.,.,n t1ł•fl1,: picl:arnCf• ' 

I 
I 




